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Spodziewane zmiany w Czadzie Kary na oszczerców BC“
Co pisze żydowski

Z n o w u  z a p o w i e d ź  d y m is ji w o j. J ó z e # s k ie g o
Żargonowy „M om ent" podaje 

następujące in form acje, dotyczą­
ce zpodziewanych wypadków po* 
lityczn ych .

, Prezydent, który w ostatnich 
tygodm ach tylko jeden dzień ba­
w ił w W arszaw ie, w  najbliższych 
dmach wraca do swej rezydencji 
r w tedy będą aktualne projekto­
wane zm iany w  rządzie central* 
nym i ak i w  całym szeregu u 
rzędów w cjew ódzk;ch 

Chociaż po ukończemu sesji sej 
rąowej Rada M in istrów  odbyła 
tylko jedno posiedzenie i rząd 
był zdekompletowany, to jednak 
n :u można powiedzieć, żeby pod- 
rzas łe r i św iątecznych panował 
całkow ity zastój-. P rzede wszyst* 
kim należy przypomnieć, że w 
czasie tych f e r i  w-ydał m inister 
ośw iatv Swiętoslawski ja ż  sław ­

ne zarządzenia o rozw iązaniu or­
gan izac ji akademickich Prawda, 
prasa endecka i p ;sma „N a ry "  po 
cieszają się, że Rada M in istrów  
zmieni te zarządzenia dlatego, że 
w yw oła ły w  społeczeństw ie o- 
gromne zdumienie A le  akurat z 
tych w zględów  nie przew idu je się 
żadnych zmian, bowiem, jak to 
się mniema w  sferach politycz­
nych, m in ister ośw iaty wydał swo 
je  zarządzenia w  porozumieniu i  
premierem. Natom iast zapowiada 
się ważne zm iany w  administra* 
c ji, głownie —  w  centrali mini- 
sterstwa. spraw wewnętrznych- 
Także mówi się o dym isji wołyń- 
skiego w ojew ody Józewrskiego. 

i Czy dojdzie do szerszej rekon* 
strukcji rządu —  tego nie wriad( 
mo. Prawdopodobnie —  me. Zaj­
dą tylko nieliczne zmiany mini*

strów. Jakie? —  O tym jeszcze 
za wcześnie mówić coś konkretne 
go.

Sąd Okręgowy skazał Haljerna z „Frontu Robotniczego
za rzekome „rew elac je1 o udziale p. Faliera w „AtfC

W gruam u ub. roku organ Z. 
Z. Z. „F ron t Robotn iczy", w  ra­
mach oszczerczej kanmanii praso 
wej, prowadzonej przez prasę róz-

Zresztą zm iany te nastąpią w 1 nych odciepi przeciwko naszemu 
pierwsze’- połowie maja, to zna- pismu, zam ieścił anonimowy arty- 
czy będą ju ż w tedy wykończone kuł w  którym powiedziano, że 
prace organizacyjne pułk. Koca. współw łaścicielem  „A B C " jest 

Artykuł „M om entu" nie został j śląski baron w ęg low y żyd Falter, 
skonfiskowany. posiadający rzekomo 100 tysięcy

złotych udziałów w naszym w y­
dawnictw ie.

Oczj-wiście, że w tych rew ela­
cjach „F ron tu  Roootn iczego" nie 
było ani słowa prawdy, a cały za­
rzut ukuty został wyłącznie w  tym 
celu, aby skompromitować nasze 
pismo. Au tor nieuczciwych rew e­
lacji, n ie liczył się nawet z tym. 
że niejednokrotnie na łamach

Listy Wirówek -  pensji
znaczone b y ły  literami L G .

Co mówi o m p. L. Gelblum

A re szto w an ie  3 p re ze s ć w
l o o r g a n i z a c j i  S t r . L u d o w e g o

Z nakazu w ładz bezpieczeństwa 
aresztowany został prezes powia­
tów ; Stronnictwa Ludowego w 
Przasnyszu, w woj. warszawskim, 
W acław  Gnai* A resztow anie po- 
praedziła rew ,z ja  domowa w  cza­
sie której źatrzytnano rozmaite 
d«kurnen,y. Sztt? go ły  sprawy 
trżm naiie s.ą na razie' w  ’ ajt-mni* 
cy. Vf ostatnich dniach areszto­

wano również prefesa Stronni­
ctwa Ludowego w  pow. włodaw- 
skim, woj. lubelskiego, W inniczu, 
ka, r w iceprezesa Kalińskiego. W  
stosunku do prezesa ludowców' w  
pow. Pmczowskim , Bochni, za trż j 
manego w  uh. m. w ładze sądowo 
śledcze utrzymały nadal areszt 
bezwzględny.1

Narodow cy przed sądem
o s k a r ż e n i o z a m a c h y  p e ta r d o w e

Trzeci oskarżony w procesie o na 
duzycia przy dostawach f>odkładów,

1 prokurent Pol. Belgijskiego Tow_- 
rzystwa, Ludwik Gelblum, sklaaal 
wyjaśnienia przed “ądem. Gelblun' 
jest typem urzędnika stużbisty Rrót- 
ko oodal on przede wszystkim swój 
życiorys, z którego wynika, że nie 
jest chemikiem, a zn . się jedynń na 
pi semyśle metalurgicznym, Spółka 
„Hłsren" zaangażowała go na stano­
wisko wicedyrektora, pomimo, ze 
nie zna} się na impregnacji podkła­
dów. Gelblum organizował poszrze 
gólne nasycalnie i przeprowadzał koi? 
fi rencję z AlinięięrstT.etn Komunika­
cji w “prawie kosztorysów budowy 
nowych nasycalni.

Pfzew odniczęcj : -  Czy Rl1al p in1 
głos w przedsiehiorstwie? ' ' ‘

r-“ Jal. gdj dyrektor mo- 
v ił a ja słuchałem.

IJaiej. uelblum. wyjaśnia, z* nie 
brą* udziału w zebrań1 acti dyrekto­
rów a o łapówkach nic nie wie. Sły-

Przed Sądem Okręgowym w 
W iln ie  toczył się proco-3 przeciw ­
ko p. W acław ow i Ki.iaicowi, b. sti 
dcntoWi W yższej Szkoły Nauk Po­
litycznych w  W iln ie, oskarżone­
mu o rzucanie petard. Proce? to­
czył się częściowo przy drzwiach 
zamkniętych. W  dn. 8 fc. m. o 
gedz 6-tej zapadł wvrok uniewin­
niający p. K ijaka.

Dn, £ b m rozpoczął się w Są­
dzie Okręgowym  w  Sosnowcu pro

ces przeciw  członkom Stronnic­
twa Narouowegr. oskarżonym o 
dokonanie zamachów- bomoowyoh 
na obiekty żydowskie. Na ław ie o- 
skarżonych zas ied li: Józe f H inci- 
g ier, Henryk Zawadzki, Bogusław 
Gru-iniewicz, M ichał Cieślak, St. 
śmieszek, F lorian  Karlińskl, T a ­
deusz Fułański, E  Ciesielski i Ste 
fan  W ojciechowski —  wszyscy z 
Sosnowca Rozprawa Dotrwa kilka 
dni. ~

Wyrok w procesie dygnitarzy
ŁU CK, 9. 4. Po  awudn.owej roz 

P”a w ’e są o okręgowy w  Lucku o- 
głosił wyrok w  sprawie byłego w i 
ceprezydenta miasta Łucka, Stefa 
na W asilewskiego i towarzyszy, 
oskarżonych o nadużycia p ien ięż­
ne popełń one w  czasie urzędowa 
nia

Sąd uznał w inę oskarżonego za 
dowiedzioną j skazał go na 5 lat 
w ęąitsnia i pozbawienie praw oby 
wąielskich na 10 lat.'

Byłego naczelnika wydziału, 
os* Łysonia, slcazal sąd na 2 lata 
v.ięzienia z pozbawieniem praw 
na la t 5. Karę tą zawieszono na 
la t 5 pod warunkiem, że do 1 sty- 
znia 193S skazany wyrówwna 
” aki kasowe. Oskarżonych KI m-
gc i I mielę. skazał sąd po roku

R a d  i e  s re b ra
T  ">KIO, 9. 4. Agencja  Domei 

donosi, że instytut badań Lzycz- 
no-chemicznych ogłosił komuni­
kat, w  Którym tw ierdzi, iż udało 
się w  lhboratorium instytutu wy* 
produkować rad syntetyczny ze 
srebra.

w ięzien ia z zawieszeniom kary na 
lat 5

szał, że dyrekcja opiacab koleiarzy, 
lecz uważał t' i za plotki, oszczer­
stwa i zniesławienie.

Prokurator: —  Co ma oznaczać 
na akiach literki L. G.

Osk.: —  Co ma oznaczać L. G.?

DUcTmo s z y b  enicy
Przed  Sądem Okręgowym w 

Ostrowie stanal w czo ia j karany 
znachor, używający nieprawnie 
tytułu doktora, Jen Tkacz i Syl­
wester Ludziński, oskarżeni o na­
pad rabunkowy na d rog:stę w 
Qstrqjyiu, jj$óm pu zrpbowah 600 
zś. oraz mopderstwo, popełnione 
na osobie bezrobotnego Jana N o ­
wackiego Po rozpraw ie Tkacz 
zosta1 skazany na karę śmierci, a 
Ludzińsk; na 15 lal w ięzienia.

Dziś rozpoczynamy
d r u k  r e p o r t a ż y  z  P r u s  W schodnich
Zgodnie z zapowiedzią, w dniu dzisiejszym  rozpoczynamy na ła ­

mach „A B C " druk cyklu reportaży z Prus Wschodnich d-ra Jana 
Wszebora p. t.

MAZURY PRUSKIE CZY POLSKIE
K ra j jez ior mazurskich, zw iązany z  Polską najistotn iejszym i 

wartościam i mazurskiej duszy, z jednej strony, z  drugiej strony 
c iąg łe  prześladowania w ładz niem ieckich i dążności germ anizacyj- 
ne tworzą obraz dzisie jszej sytuac ji na Mazurach pruskich.

D -row i W szeborow i udało się z pokonaniem szeregu trudności 
odbyć podróż pn Prusach Wschodnich i z dala °d  czułej op»eki w ładz 
niem ieckich poznać Jud mazurski, jego  prawdziwe, oblicze i d z is ie j­
szą sytuację.

Cykl tych sensacyjnych reportaży n iew ątp liw ie zainteresu je 
naszych Czytelników.

Oczywiście Ludftik Gelblum, że czy­
tał.

Prok.: —  Czy m. wykazach kole­
jarzy, pobierających wynagrodzenie 
od Towarzystwa i łapówki były li­
tery L. G-?

Osk, — Byty. ale nie wiedziałem, 
zt to są łapówki.

'b-ok.: — Więc co to miało być w 
takim razie?

Osk.? —  Nie wiem. Może zapomo­
ga, albo pożyczka.

Prok.: —  Co to jest łapówka?
Osk.: —  Danie urzędnikowi wyna­

grodzenia, ażeby zrobił to, czego nie 
powmien zrobić.

Prnl , :  —  Więc p. B. T. drwale ła­
pówki ?

Osk.? —  Nie, to nyły kotzty reprm
zentacyjne, y 4,

Następnii sąd przesłuchał kierow­
nika nasycalni w Ostrów i, Andrzeja 
Berezowskiego i kierownika nasy- 
calm Borysa Żydenkę. Obaj nie przy­
znają się do niczego

„A B C " występowaliśmy osuro 
przeciwko p. Faktorowi i kierowa­
nej przez niego konwencji w ęglo­
wej, wskazując na konieczność u- 
społeczniema kopalń węgla.

W ydawnictwo nasze, me ogram  
czyło się do zaprzeczenia tych za 
rzutów, lecz wniosło również skar 
gę sądową o zniesław ienie prze­
ciwko redaktorow i odpow iedzial­
nemu „Fron tu  Robotniczego' K a­
zim ierzow i W iśniewskiemu.

Sprawa ta znalazła się w  dniu 
w czorajszym  na wokandzie Sądu 
Okręgowego w  W arszaw ie.

W  czasie rozpraw y W iśn iewski 
podał, że autorem oszczerczego 
art>'kulu, byt współpracownik 
„B rontu Robotniczego'* żyd  Hal- 
pem , wobec czego pełnomocnik 
„A B C " ad w  Jerzy Czarkowski wy 
cotał skargę przeciwko W iśn iew ­
skiemu, osKaiżając o zniesław ie­
nie autora artykułu Halpem a,

W  czasie przewodu sądowego, 
f la lp e m  nie próbował nawet, nie 
m aiąc oczyw iście żadnych ku te­
mu danych, przeprowadzić dowo­
du prawdy.

P c  krótkiej rozpraw ie Sąd Okrę 
gow y ska zal Halpema. na miesiąc 
aresztu, uznając, że wysunięcie 
nieprawdziwych zarzutów prze­
ciwko „A B C " jakoby było one f i ­
nansowane przez żyda Fa lie ra , 
było zniesławieniem-

Niebawem  staną przed „ądsrp 
‘nn‘ oszczercy, którzy pized^pąru 
niic=iącami nie wahali sdę przy po 
mocy nieuczciwych metod atako­
wać nasze pismo.

Petarda nt S.6J1.W .
Z n  Kom a fr e k w e n c |a  nu u c ze ln ia rh

W  dniu wczorajszym znowu do­
szło do zajść na terenie wyższych u 
czelni. Mianowicie w godzinach po­
łudniowych w gmachu głównym Szko 
ły Głównej Gospodarstwa Wiejskie­
go rzu ona r^stałi petarda. W związ. 
ku z tym władze uczelni poleciły nie­
licznym studentom, znajdującym się

nt terenie gmachu opuścić uczelnie. 
V.r godzinach popołudniowych obra 
ctował nad wytwoizoną sytuacją se­
nat uczelni.

Ne. Politechnice panował względny 
spokój. Frekwencja studentów w 
daiszym ciągu min malna.

0 100 tys. z ł . obcięte
b u c i e t  z w i ą z k u  I z d .  i G i g .  R o ln ic z y c h

W  rolniczych kołuch politycz­
nych duże w rażenie wywołało ob-

iłem titty cci nic wislra j

W
zaprenumerować „A B C " można 

u p. Szadkowskiej
tB o u  gaz*M jwy)

Żyjemy dziś znowu pod ha­
słem regulowania cen. Utwo­
rzono specjalną komisję pod 
przewodnictwem wicemin. Ja­
strzębskiego, która na tę ak­
cję przeprowadzać, będzie o- 
na wyposażona w środki re­
presyjne. W alka na odcinku 
r^n ma zapewnić bardzo aale 
ko idące korzyść’ gospodar­
stwu społecznemu.

Czy sama walka cen może 
wphnąć na istotną poprawę 
gospodarczą? Należy *̂ to bar 
dzo poważnie wątpi.. Dzisiej­
sza chwila wymaga w ieM e& 
programu gospodarczego a 
zresztą nie tylko gospodarcze­
go, którego realizacja doDro- 
wadziłaliy do głębokiej prze­
budowy całego ustroju gospo­
darczego. Tylko takie radykał 
ne cięcia mogą nam dać istot­
ną poprawę. Regui wanie 
cen, będące przecież tylko ze­
społem środków7 negatywnych, 
istotnej zmiany nie przynie­

sie, a może dać w najlepszym |zarządzenie jak rozwiązanie 
razie tylko takie czy inne sto- i artelu cynkowego należy po- 
sunlcowo drobne korzyści

Obecny ustrój gospodarczy 
oparty jesł w zasadzie na 
kształtowaniu sie cen na ryn­
ku, a nie na urzędnwwm usłała 
niu tych cen. W  tej ogólnej za 
“pdzie jest bardzo dużo wyjął 
ków, wprowadzonych przede 
wszystkim przez kartele. Moż­
na się zastanawiać nad tym 
czy jest to słuszne, czy też w 
przyszłym ustroju narodo­
wym musi to ulec zmianie. W  
każdy7m razie wysuwanie za­
sady regulowania wszystkich 
cen bez dokonywania przebu­
dowy ustroju, nie wydaje ?ię 
słuszne

Wśród ostatnich zamierzeń 
trzeba odróżnić dwa rodzaje 
zagadnień: regulowanie cen
kartelowych i regulowanie cen 
pozostałych.

Pierwsza dziedzina nie mo­
że budzić, wątpliwości Takie

wdtać z uznaniem. Tam bo 
w iem, gdzie cena i tak jest i e- 
gulowana, to czynnikiem de­
cydującym nie mogą być pry- 
w atne kartele, lecz władza pu 
bliczna. W  obecnym okresie 
pewnej poprawy Imniunl tury 
nie można pozwolić na to, >\ 
wynikające z poprawy koizy- 
ści zgarnęły lewialankt do 
w łasnych kieszeni. ., . ,

Natomiast trzeba zalecie jak 
najdalej .dącą ostrożność. W’ 
sf sunku du regulowania in­
nych cen. O ile jeszcz* mogło­
by to znaleźć uzasadnienie w 
atmosferze ogólnego entuzjaz­
mu. wynikającego z rozpoczę­
cia głębokiej przebudowy, to 
dziś jest to tylko niebezpiecz­
ne. W  atmosferze bowiem po­
wszechnego entuzjazmu, po­
licjant spisujący protokóły 
jest Tylko wykonawcą głosu o- 
pinii publicznej, która apro­
buje te zarządzenia i udziela

im swego moralnego placet. 
Wtedy, gdy istnieje wyraźna 
linia polityki gospodarczej, 
zmierzająca do dokonania 
przebudowy, wszelkie przesz­
kody stawiane tej po.ityce na 
odcinku cen, muszą być usu­
nięte przez państwro i takie po 
stępowanie państwa znaidzie 
pełną apronaię społeczeństwa. 
Inaczej zupełnie sprawra się. 
przedstawia, gdy aktualna jest 
tylko sprawa regulacji cen.

Obecna polityka może prze 
szkodzie takiemu czy innemu 
kartelowa do wyzyskiwania 
społeczeństwa. Mozę uderzyć 
po skórze takiego czy innego 
spekulanta żydowskiego, ale 
nie doprowadzi do istotnej 
zmiany w dziedzinie gospodar 
czej. Społeczeństwo czeka z nie 
cierpliwością rozpoczęcia głę­
bokich, radykalnych reform 
gospodarczych, wypływają­
cych z głębukich przemian po­
litycznych. J. K

cięcie budżetu Związku Izb i or­
gan izacji ro ln iczjcn  o sumę 100 
tys. złotych, zarządzone przez 
mm. Foniatowskńgro.

Fakt ten komentowany jes t ’ a* 
ko jaskraw y w yraz niechęci tnjn. 
Poniatowskiego do tej organiza­
c ji. Okazuje się. że mimo wysu­
nięcia na prezesa Związku I z t  
pos. Sobczyka po nominacji p 
Kajetana Morawskiego na w ice­
m inistra Skarbu, stosunki m iędzy 
ul. Kopernika a ul. Senatorską są 
nadal naprężone. Min. Pon ia+ow» 
ski nadal otacza swoją opieką 
Centralne Tow . organ izacji i K ó­
łek Rolniczych, sen. Mai skiego, 
który, jak  wiadomo, w raz z po­
słem Kamińskim stanowi w  Sej­
mie sztab grupy ,,pon’ ito\vszczv» 
ków".

Kto będzie następcą
p. Goetla?

W  związku z zapowiedzianym 
ustąpieniem p. Ferdynanda Goet­
la ze stanowiska redaktora na­
czelnego „K u rie ra  Porannego" 10 
cza s’ ę rozm owy w  sprawie ewen­
tualnego następcy Podobno b 
min. Ignacy Matuszewski, które­
mu zaproponowano to stanow i­
sko, r ie  przj-jął go. Jako poważ­
nego kandydata wym ien ia się p. 
katelbacha z „G azety Po lsk ie j", 
zb liionegc do „N apraw y1.
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Po terminie reklamacji

Ogłaszamy wyniki konkursu prenumerat
Konkurs Pocieszenia trwa — wykaz nagród ogłosimy w niedziele

Z dniem 7 kw ietn ia minął, jak 
zapowiadaliśm y, term in składa­
nia reklam acji w  sprawna w yn ;> 
ków  konkursu prenumerat „A B C ". 
Po  rozpatrzeniu nadesłanych re­
k lam acji możemy ogłosić oatatecz 
py wynik konkursu prenumerat.

Pierwszą nagrodę* 10-dniową wy­
cieczkę na wystawę parrrką zdobył 
p. Edward J. z Krakowa —- punk­
tów 88.

2’ga. odbiornik „Prem ier" f-rajr 
..Telefunken" —  p. Zj gnunt Poiła 
da * Wararawy —  punktó- 71.

3-cia: rower marki „Ormonde" 
f-my K. Lipiński —  p. Stanią aw 
Skarżyński z Warszawy —  pkt. *70.

i-ta: zegar stołowy w szafce orze­
chowej z f-my *V. Grabau —  p. Eu- 
geniusz K. w Góraj poczia Babiak—  
pkt. 62.

5-ty: aparat fotograficzny Zeissa 
9x12 z t my „Caboche"* —  p. Nar­
cyz Radykalski % Warszawy _  pkt. 
5?

6-ts: zegarek srebrnj na rękę z 
f-my W. Grabau —  p. Jan Gaiewski 
z Warszawy —  pkt. SI.

I ma: nowoczesna Ilustrowana En­
cyklopedia Arcts -  p. J. Kędzior z 
Warszawy —  pkt. 46.

S-ma: km jw dy motocyklowej na 
kursach inż. Tuszyńskiego —  p. W ik­
tor S. W arszaw »-Praga —  nkt. 44.

9-ta: garn:tur *laha»trowv na Mur 
ko —  p. J»n P. Dąbrowa Górnicza— 
pkt. 44.

10-ta: kupon wartości 30 zl. do 
(■# ? J. ozynhlcwski Chmiełnr 36 —  
* Jad » i g »  Krzy troska Bnin poezta 
Samostr: 1 — pkt. 81.

11-ta: kupon wartości 30 zł, du 
f-my J. Srynklewaki, Chmielna 36 
p- Godlewski *  poznania.

12-U: dywan k z f-mj A. Terte- 
rianz —  p. Władysław Kutera Wa­
wer —  pLt. 20.

13-ta: kupon wartości 30 zt. d« 
f  my TV>',rryński (obuwie) — p. 
Chmielewski z Poznania —  pkt 20

14-ta: kupon wartości 25 z l  do 
f-my B-cia 1 issr.er, Wspólni 41 — 
p. Henryk IL, Żyrardów — pkt, 19.

ló-ts: iCrt wartości 20 zł. z cu­
kierni Ziemiańskiej —  p. Waldemar 
Olszewski z Wilna —  pkt. 17.

16-ia. półroczną

lb-ta: powieść „Quo Yadis" Sien­
kiewicza i oprawny komplet „Nowe. 
go Lauu" —  p. Władysław R. pocz­
ta Brudzew —  pkt. 15.

19-la: patera kryształowa —  p, 
Eugeniusz S. Warszawa-Praga — 
pkt. 14.

20-1 z artystycznie ykonana pa­
pierośnica —  p Jan Ch, z Warsza­
wy —  pkt. 13.

Jak w idać i  powyższej listy, 
wskutek reklam acji naszych Czy­
teln ików  zaszły zm iany jedynie 
na trzech ostatnich naprodzo* 
nych m iejscach

W szystkim  zwycięzcom  Konkur 
6u „A B C " wydawnictwo składa 
gratulacje,4 wyraża jąc

nie, że wezmą oni udział także w i chociaż jedną prenumeratę o- 
,-KonKursie Pocieszen ia". rzymnją pamiątkowe książki z

W  spraw ie odbioru zdobytych dedykacją. A le  prócz tego mają 
nagród Adm in istracja  nasza po-1oni teraz tym większe szanse zdo, 
rozumie się ze zwycięzcam i kon by c a  nagrody w „Konkursie P«-

który trw a do 5 maja,

Ra 12 łat w ’ ezi*nla
s k a z a n o  o h y d n e g o  m o rć e rc ę  A 16 era
W  godzinach w ieczornych sąd 

ogłosił wyrok w  sprawi* ohydne- 
nego m ordercy kapiianowej 
Mońkowej, mocą którego skaza 
no A lbera  na 12 ]at w ięzienia 

W  motywach “ yroku sąd pod­
kreślił, że nie daje w ia ry  w ykręt­

nym i kłam liwym  tłumaczeniom 
A lbera, uznając, że jest on n a j­
zupełniej odpowiedzialny zł  rwo 
je  czyny, a Mańkową zamordo­
wał dlat go że chciała się go 
pozbyć jako szantażysty.

kursu listownie ju ż w  dniach naj 
bliższych 

P ierw szy w ięc  Konkurs >,ABC" 
został d e lm ityw n ie  zakończony. 
Ci z jego  uczestników, którzy pta 
cowali nad zjednywaniem  prenu­
merat dla naszego pisma od po. 
czątfey do końca trw an ia  K °n » 
kursu, zdobyli cenne nagrody, & 
c*, którym nie udało się za jąć na 

przekona- grodzonego m iejsca, o  ile  zdobył’

Malwersanci z  Franco-?eloe
p r z y z n a j ą  s!ę do w in yn ’ e

Drugi z kolei osKarzony w  procesie 
o nadużycia Polska - Belgijskiego 
f - »  - dla impregnacji drzewa, dyr 
Ryszard Jacobini zbadany byi "a  
wczorajsi?) rozprawie. Nie przyznał 
się on do żadnego z zarzutów obję­
tych aktem oskarżenia. Jacobini jest 
obywatelem obcego państwa. Bel 
glera. V roku 1921-ym objął on do­
stawy Ma Polskiego Ministerstwa 
Komunikacji. Po utworzeniu Fran­
cusko - Belgijskiego Tow. dla im-

pr> gnacji drzewa, które miał" prze. 
jąć nasyranie podk*adów kolejowych 
od f-ray „Krezonaft", Jacibini zabie­
gał u Ministerstwa, a następnie sp° 
wodował, że oba ie towarzvst^a po- 
łączyły się, tworząc spółkę.

Jacobini kategoryczni.1 dowodzi, że 
nie byłe żadnych nadużyć, nasycanie 
odbywało się prawidłowo emulsją 
pełnowartościową.

Dziś w dalszym ciągu zeznawać 
będą pozo«lali oskrażeni,

W ydzia ł V I I I  karny stół. .Sądu 
Okręgowego wyznaczył na dzień 
14 jcwietnia p ierwszy w ielk i pro­
ces zb iorowy na tle głośnych 
zajść w  miasteczku Mińsk M azo­
w iecki, w  maju r- ub 

N a  ław ie oskarżonych zasiądzie

cieszenia
gdyż zapezam y im połowę uprzeć- 
nio zdobytych punktów.

Do adm inistracji naszej na, 
płynął ju ż szereg zgłoszeń i pre­
numerat na ten konkurs. Z do­
świadczeń poprzedniego konkur, 
su skorzystali czyteln icy, którzy 
biorą obecnie udział w  „Konkur­
sie Pocieszen ia" w  ten sposób, że 
rozpoczęli pracę nad zjednywa­
niem prenumerat ju ż  od poczat, 
ku, nie licząc na nagle przesu-j
m ęcia w  ostatnim czasie, jegc  | w  zlv jązku z u jawnioną nicpo- 
‘ rwani, Można ul dziś ust: lić, żądaną gospodarczo tendencją 
ze najleptzyn „sy. remem , jeś li Zw yżkow ą cen ceg ły  prezes rady 
w  ogó le  o systemach w  m te być )mimBtrów  I m in ister spraw  w ew  
mowa, zdobycia nagród, jes t in- nętrzuycb polecił wszystkim  wo-

Proces o zajścia w Mnsku Mazowieckim
rozpocznie s?ę 14 kwietnia

10 osób z robotnikami Kiwiczem 
i Pustołą na czeie pod zarzutem 
udziału w zbiegowisku. N a  roz­
prawę wezwano 29 świadków z 
pośród mieszkańców M ińska Ma­
zow ieckiego.

M aksym alne ceny na cegłę
u k ró c ą  n i e z d r o w ą  s p e k u la c ję

tensywna praca rrze*. cały czas 
trwania aonkursu.

W  nadchodzącą nadzie ję , to 
jest 11 kw ietnia ogKsim y pejny 
wykaz nagród „Konkursu Poc ie ,

iewodom niezw łocznie przystąpić 
do wyznaczenia cen cegły.

Cenj ceg ły  n ie mogą przekro­
czyć poziomu cen, jaki ukształto 
w ał s ię na wolnym  rynku w  lip- 

szen1a‘ ‘. Znajdą w  nim Czytelni- cU 1036 r. r  uwzględnieniem  jedy
cy w ie le  emocjonujących pozycji. 
A le  nie zdradzajm y na rasie ta­
jem nicy.

Wiadomości z. tom

(ikrunki programowe sezonu myiciaonicgo
6 o n i t w y  Ł ó d z k i e  w  W a r s z a w i e

Tepewne interesować będzie mi­
łośników sportu or.iowienie programu 
na rok bieżący. Program przewiduje 
76 dni wyścigowych, 34 dni sezonu 
wiosen, oraz . 2 dni sezonu jesienne­
go. Poza łódzkim sezonem który 

będzie aodanychprzewiau]p t l dni, 
prenumeratę eszcze kilkanaście dn aoaatkowych. 

„ A B C  wraz z calc :i powieści1 Razem wię<- będziemy mieli przeszło 
„Quo Vadis“  —  p. Franciszek Ch. z > 100 dni wyścigowych w  Warszawie. 
Konia — pkt. 15.

17-ta: „ółrnezns prenumerata 
„A B C " z całości* powieści „Q i'»  Ya­
dis" p. Izabela Szpi i«w»ka * War­
szawy —  pkt. 15.

Sezon wiosenny zaczyna się 25 k" iet 
nja trwa do 4 lipca. System grupo­
wy ąostał nadal utrzymany. Równjcz 
wszystkie gonitwo pnzagrupowe i 
klasyczne są wzorowane n progra-

Papiery wartościowe na sołatę podatków
Ważn« rozporządzenie w Dzienniku Ustaw
W  ostatnim  Dzienniku Ustaw 

ogłoszono szereg rozporządzeń. 
N a jw ażn ie jszym  V nich jes t roz­
porządzenie M in istra  Skarbu do­
tyczące spłaty nalniności poaat- 
kowych papieram i wartościowy­
m i. W ażne to rozporządzenie omó­
w im y wkrótce obszerniej 

ODSTĄPIENIE NIERUCHOMOŚCI 
t^LafWOWYCH 

Ogłoszono ustawę zezwalającą na 
sprredar parceii państwowych przy 
uL Rozbrat w  \Vars_ama Towarzy­
stwa Uyzszej Szkoły Dziennikarskie', 
oraz na bezpłatne odstąpienie gminie 
m. Warszawy szeregu parcel przy ud 
ul. Marsz. Focha.. Senatorskiej, V, ierz- 
bowej i Trębackiej, a na rzecz U 1 wtr- 
sytetu J. P dla potrreh Domu Medy­
ków placu przy ul. Oczki.
KOMITEi V OCHRONY PRZYRODY  

Rozporządzeniem Min. W  R. i O. P. 
ustanowione zosta y kor itety ochro­
ny przyrody w Krakowie, Lwowie, 
Pizrańiu, Warszawie i Wilnie, ^ako 
społeczne organy wykonawcze Pań­

stwowej Rady Ochrony Przyrooy 
tfOWE ZAKł ADY uL . 

NIEPoPR C.[ PRZESTĘPCÓW
Rozporządzeniem M n. Spraw iedli- 

wosci stworzono Zakiad dla niepopra­
wnych przestępczyń w Bojanowie, 
oraz drugi Zakład dla niepoprawnych 
przestępców w Trzem eszn 

SPIACANIL 
NALEŻNOŚCI eftDATKOWYCH 
PfPIERAntr WARTOŚCIOWYMI 
Ukazało się omawiane od dłuższego 

czasu Rozporządzenie Min. Skarou. 
dotyczące uisz-czania należności po 
daticowych papierami wartościowymi 
oraz skrvpt.*nv dłużnymi ckarbu Pań­
stwa, normujące szczegółowo takie 
podatki, jalom walorami i po jakim 
kursie mogą być spłacane, m. in. w 
związku z konwersja pożyczek we­
wnętrznych.

Z braku miejsca szczegółowe nmó- 
wienie tego Rozporządzenia odkłada­
my do numeru następnego.

TY'■■•NIl M F OD CŁA
Zwo'njono ?d cła przywozowego 

cynk, ołów 1 ich stopy, przede wszyst­
kim w stanie nieobrobionym.

Notowania giełd warszawskich
GIEŁDA PkENIĘŻMA

Dewizy; Holandia 288,30; Btrlia 
f*pr*edaś 212.78, r " ji.o 211. .4);
Bruksela 38.90; Jdańsk (tureedaz
100.20, kapn: 99.8u); Kopenhaga
(sprzedaż 115.49, kupiu< 114.91);
Helsinki 11,41; L mdyn 25 SI; Nowy 
Jark d.27rf; N. Jori- fkab-1) Z21H;
Duło 120.7 i Fary i 23 64. Praga 
18.88; Stoekholr* (sprzedaż 133.38, 
kupno 132.T2); Zuryrch 11B-S5; Me­
diolan 27,85; Marka niemiecka =ra- 
bjma (sprzedaż 130/K), kupno 127.00).

Papiery procentowe i 4 proc. poż. 
konsuddac/jna (większ-s’ 35,30 —
56.75, ędrobne)- 53.50— 65 25—14 38;
7 pro: poi. stabilizacyjna 368,00,
kupon zł 84.94; 3 urcc. poż. rem. 
inwest. I  em. 65,75, I I  en  64,90; 4 
proc. państw, poż. prem no ar. 4 .t,r ;
5 proc. konwersyjna 56,00— 56.50;
6 proc. pcż. dolarowa 55,00— 55,25 
(w  proc.), kupon zł. 2.46: 5 ptoc
poe. kolejowa konni eisyjna 54,75—
55śi0; 8 iroc. L. Z ziemskie do’ar. 
gwar. kupon 4?,90; 4,5 proc. L. Z. 
ziemskie seria V 53,00, 4,5 proc L.
Z. Pozn. ziamstwa k-ed. seria K. 
ł8,0n; 4,5 proc. L. Z. Po m. ziemstwa 
krea. Eeria L. **3,50; proc L Z.
Warszawy (1933 f.) 57 7o— 58.00—
37.75; 5 proc. L. Z. Łodzi (19S8 r )
82 3a— ó_.50; 5 proc. rr Siedl : (1933 
r ) 29.00; 6 oroc. oblig m. Warsza­
wy 8 i 9 em. 58.50.

Akcje: Dani pojjld 101,50—102.00;
Wars-. To*°- Fabr. Cukru 30,25: W ę­
giel 20,25— 20,00—20.50; L i pop 13.60 
— 13.85— 13.60; Norblin 63,50; Ostro­
wiec 29,50.

W  obrotach prywatnych* 3 prec. 
renta riemska (5,00u . 1,000 zł-i .
70,00— 63.501 p ayęi^ i 3 tg 465. tpft. LTs£ósobiWae sp.olspj£A

proc. poż. z r  1025 (DillonowsKa) 
52.50 (w proc.); 7 proc. poz. śląska 
49.00— 49.50— 49.25 (w  proc.); 7 pr. 
poż. n Warszawy (Magistrat) 49.0*1 
—49.38 (w  proc.).

GIEŁDA ZBOŻOWA
Ceny rozumiej’ą si- za 100 kg w 

handlu hurtv/*yrr, {aaunkad. wago­
nowych za gotówki..

Pszenica jednolita 32,5łl—33,00; 
pszenica zbierani 32,00—32,50; iyto 
I et 23,25— 25A0, żyt', I I  st.
23.25; owies ekspertowy 2-3.50 —- 
24 50: owies I  standait 23,50—?4,50; 
cw et II et. ”3.00 — 27.50;
jęczmień browar. 26,75--27,71; j ;c: 
mień 23,50— 24.00: groch polny 23,60 
— 24,50; ijroch Victorii. 29 10—81,00; 
wyka 23,50—-24,50; seradela podw. 
czyszczona 27,50— 28,50; erauela tai 
gow* 23,00— 24,00; łubin niebieski
15.50— 16,00; iib in i i ł t y  17,00— 
17.50; rzepak zimowy 50 0 — oj.00;
rzepak letni 57 00 — 58.00: siemię 
lniane 50.00— 51 00; koń czyną czerw 
lur. bez gr. kanirnki lu5,00—120,uO; 
mak niebieski 80,00— 82,00; mąka 
pszenna »a t. 1 wyciągowa 50,50— 
51,50: maka pszenna gat. I-A  18,30 
—49,50; maka pszenne gat, H-A
43.50— 44,50; mrka żytnia wyciągo­
wą 37,6 —3830; mąka żytnia g a t 11 
31.76— 32.75; maka żytnia rrtowa 
29,75— 30,75; mąka żytni' I oślednia 
ronad 65 proc 22.25— 22,75; otręby 
pszenne gruhe przem. staid. 17 50— 
18,00; otręby pszenne miałkis 1^50 
—3 7,00; otręby żytnie 13,26—16,75; 
makuchy 'mana 25-00-—25.50; maku­
chy rsćpakuwe 13.50— 19.00.

Ogólny obrót 1591 ton, w ,fit iy-

mli lat ubiegłych Dodan^ iednak 
nową rubrykę nod nazwą „Wyścigi i 
rożne" dia koni najniższych grup, z 
pewnymi ulgami i ngran czenumi.

Za«aóniczej zmianie u'egły gonit­
wy „Sprzedażne". Propozycje mgo- 
rocmt szorowane są na francuskich, 
t. zw. „Pnx a reclames". Każdy kon, 
zaip>«any óo tej gonitwy może być 
przed wyścigiem kupiony za cenę 
szacunkową plus nagroda. Koń za­
pisany przed wysdg'em, który został 
zakupiony przechodzi na własność 
nabywcy i automatyczni traci pra­
we start. W tej gonitwie. Pozi tym 
nagrody „Sprzedażne" wypłacane bę­
dą w atu pp centach nit tak, iak łat 
ubiegłych gdzie potrącano również 
30 procent.

Dalsze zmiany dotyczą ulg dlą 
chłopców. W  pewnych wypadkach, o 
iit koń startuje w wyższej grupie, 
ulgi dochodzą aż do 5 kg

Podwyższono iedną, • dość tbysoko 
dotowaną nagrodę płotową, nagrodę 
„Grodzi-.Jza" z 7 tysięcy na 10 tysię­
cy złotych.
Liczabnie została podwyższona ilość 

handicapów, których program przewi 
duje 39 Zmianie ‘ ej należy przyklas- 
nąć, gdyż gonitwy tego rouzaju cie­
szą Sn wi-flką popularnością tak po­
śród właścicieli stajen, jak 1 publicz­
ności. Handicapy bowiem, jak wia­
domo, dają możność i szanse zwycię­
stwa każdemu uczestnikowi

Pierwsze gonitwy klasyczne, Ł j. 
„Wiosenna" . „Zamoyskiego" przy­
padają »a  dzień 16 maja. Poprzedzo­
ne one będą dwoma „Handicapami 
Otwarcia" dia 3-letmch i starszych w 
dniu 2 maja, .raz nagrodami „Skrzy­
dłowa" i , Wilińska" wf dniu o maja.

Poza tym „Produce" 30 maja, na­
grodą im. Prezydenta R. P. _  6-go

czerwca, oraz „Derby", które w  roku 
bieżącym zostały zmniejszone la 60 
tysięcy zl w  dn u 13 czerwca. Zazna­
czyć należy, że nagrody przyznane w 
„Produce" i „Derby" mc podlegają 
żaanym potrąceniom.

Sezon łódzki zacznie sie w  dniu 
24 lipca i trwać będzie do 15 sierpnia 
na torze warszawskim Sezon ten da­
je rękojmię dużych pól, gdyż na miej 
scu k s z u ł  srajma cnętnic pi restniczyc 
będzie. Spodziewać sit należy w!?k- 
rzego uczestnictwa lźejszvch 2 lat­
ko w.

W ten sposnb :alr piękny ror, jak 
łódzki znów . b ę d z ie  stał ndłogicm. 
fwego czasu na budowę stajen i try­
bun wyłożono dużo pieniędzy Rów­
nież przepadnie cieszący się dobrą tra 
dycją sport przeszkodowy, który był

lównym atutem v sezonie łódzKim. 
Gonitwy przeszkodowe bowiem jedy­
nie zdolne są do wyrabiania naszej 
kadry jeździeckiej, ,:tór: z roku ił 
rok maleje. Cała radzieja leży w  Słu­
żewcu, gdzie gonitwy ta mają być 
znów wmówione i może dawne trądy 
cje odżyją. O t?  mie kra nie wyłoni­
ły żadnegu jeźdźca dżentelmena, tak 
jak to było lat ubiegłych gdzi wyro 
bili się na pierwszorzędnych jeźdź­
ców przeszkodowych — rtm. Bobiń- 
rk, rtm. Bogdanowicz, p Tuński, 
Stęnkowaki, Rostworowski i inni.

Warunki terningowe od świąt 
Wielkiejnocy znacznie się poprawiły, 
tak, że wszystkie konie już obecnie 
cantrują. Stajnie pizybyłe z prowincji 
galopują ostrzej. Stan obecny toru po­
zwala na intensvwny trening.

Już od jutra "zaczynamv opis sta­
jen. który pozwoli naszym Czyteli 1- 
kom zorientować się w materiale 
końskim, który ma uczestniczyć w 
obecnym sezonie.

n f«  ewentualnych późniejszych 
zmian w kosztach robocizny.

Cena wyznaczona w inna u- 
w zg lędn iać: 1) cenę loco ceg ie l­
nia. 2 ) cenę locc plac budowy, 

Celem  uzyskania ceny loco plac

budowy n&Iezy do ceny loco ce­
g ie ln ia  dodać rzeczyw iste koszta 
transportu kolejow ego oraz kosz 
ta  trantportu  kołowego,

Ceną obow iązującą nędzle zaw 
sze cena wyznaczona loco ceg ie l­
nia lub cena loco p lac nudo Ty  £ 
w tym ostatnim  przypadku bez 
względu na pochodzenie ceg ły  z  
innych cegieln i, an iżeli ta, która 
była brana pod uwagę przy  wyz­
naczaniu cen.

W  ten sposób wyznaczenia ea 
ny loco plac budowy umożliw i 
odbiorcom zaopatrywanie się w 
cegieln iach nie m iejscowyen, a!a 
tan iej produkujących.

tlo w * szkoły akademfckle
V) ortatnim  Dzienniku U staw  demii Nauk Politycznych  w War-

Od dw u lat kradli s zyb y
Sensacyjne „o d k ryre ”  w Zrzeszeniu Szklarzy
Jeden z udziałowców Zrzeszenia 1 ziU do pasere Aa uŁ 1 «rgovą  38,

Szklarzy dowiedział się, zup- inle prz; 
padkouo. że jeden 1  pracowników 
Zrzeszenia przewoził wieczorem wóz­
kiem szyby •— na Pragę. MTawczas 
udzlaiow, v -zrezp-owaći; •!! dochodze­
nie, które - lalo niespodziewane wyniki. 
Okazwlo się, że trzej pracujący tam. nd 
2-ch do 8 .ilu iat szldarze, majac pod.*o 
błony kłuci do kłódki, otwierali skład 
o godi. Ii-ej, łub adtrzorem po zam 
knięciu. zabierali duże szyby, przewo-

gdzłe cieli ną mni-jsze sz,by sprze­
dawali. Svstema,ycŁnrj kadzieży do­
konywali około 2 ch lat.

Udziałowcy Zrzeszenia obliczają 
straty .w sumę okoto u.000 zi. W  «psa 
wie tej aresztowano. Szczepan- Dęb­
ski go, brata Jego, Henryka 1 Karat 
Brthe] ;u, oraz ... eia, Szyję Rnzens*aj 
ni oa ktorego pol eją odebrała część 
pochodzących z kradzieży szyb.

ukazała się ustawa zmieniająca 
usu. vę 1933 r. o szkołach akade­
mickich. Nadaje on prawa pry« 
watnych szkół akademickich, na­
stępującym uczelniom: Szkole
Głównej Handlowej w Warsza­
wie, Katolickiemu Uniwersyteto­
wi Lubelskiemu, Wolnej Wszech­
nicy Polskiej w Warszawie, Aka­
demii Handlu Zagranicznego we 
Lwowie (dotychczasowej Wyigzej 
Szkole Handlu Zagrani­
cznego), Akademii Handlowej w 
Krakowie (dotychczasowemu 
Wyiszemu Studium Handlowe- 
iiiUa. AkAderaii Handlowej w po-1 
■maniu (dotychczasowej Wyższej 
Szkole Handlowej), oraz Aka»

Ec h a  procesu
w Sosnowcu

W związku s notatka naszą w 
numerze niedzielnym o procesie 
w Sądzie Okręgowym w Sosnowe 
cu, dodajemy, ie sprawa ta nie 
dotyczy adwokata Zysrmunta Hof- 
mokl - Ostrowskiego (Syna), któ­
ry w sosnowieckim procesie zad< 
nego udziału nie brnł.

szawie (dotychczasowej Szkeie 
Nauk Folitycznych).

YYyiszej Szkole Handlu Zagra­
nicznego we Lwowie, Wyższemu 
Studium Handlowemu w Krako­
wie, Wyzszej Szkole Handlowej 
w Poznaniu i Szkole Nauk Poli­
tycznych w Warszawie — prawa 
zostaną nadane formalnie dopie­
ro w momencie określonym osou« 
nym rozporządzeniem npniiter- 
stwa W. R. i O. P.

W  H sls in g fcrs le ’
HELSIJIGFORS, 9.4. (FAT0'«

Wczoraj wieczorem grup* stu­
dentów, złożona z koło tysiąc* t> 
sód urządziła przed mieszkaniem 
ministra oświaty hałaśliwą de? 
monstrację. Policja rozpędziła 
tłum, aresztując pięciu studen­
tów. których pc wylegitymowaniu 
zwolniono.

W KUTNIE
zaprenumerować „A  B C "  m otra  

u p. E- Lewandowskiego 
(K iosk  e -a e tow r )

ABC sportowe
R ic h te r  tr e n e re m  p o ls k ic h  te n is is tó w

Przebudowa kortu na Legli

Wiadomości gospodarcze
S K LaD K i o d  o g n l v  

DLA R .u iN IkóW  
PowŁzechny Zawau Ubezpieczeń 

JY^s-jemnych pods-ju óo wiadomości, 
ie  udzielona w roku ub. oonifikata 
składek ogniowych dla rolników, zo­
staje utrzymana w mocy i \r roku 
b;eż. w niezmienionej wysokości, L j 
29 proc. dla województw kresowych 
i 15 proc. dla województw ; ozoRta- 
łych, objętych działalnością Zakładu. 

CENA B LA C H Y  CYNKOWF f 
Ostąt»io cenr blachy cynkowej w 

(craju została obniżona o 100 zł. na 
tonnie. Jak wiadim- blacha cynko­
wa w ciągu ostatnich 2 miesięcy zdro 
zała o przeszło 170 zł. Obniżani, więc 
ceny blachy o 100 zł. jest tylko czę­
ściową zniżka w porównaniu z ceną 
przed 2 miesięcy.

POLOW MORSKI 
W  ciągu marca b. r złowione na

gdyż w marcu r. 1936 wyniosły 
4,88? 99Ó Kg. ryb morskich.

SŁABA TENDENCJA NA 
GIEŁDACH FRANCUSKICH 

Utrzymująca się od czasu ostat­
niej em’sji pożyczki na obrorę naro­
dową, słaba tendencji na giełdzie pa. 
ryskiej -aczyna buuzić pewne za 
,iepokojer>'e w sf-rach finansowych 

Mimo, iz liczono się z tym, że przez 
pewien czas rynok pieiilęing Dędzie 
wykazywsł stosunkowo małą aktyw­
ność, to jednak nie przyp"1.znano, 
ża słaba tendencja na g  eidzie będzie 
się utrzymywała tak długo.

d a n i n a  m a j ą t k o m  a
Nadzwyczajna danina n ajątkowa 

płatna przez rolnictwo, obl!cz~na na 
podstawie państwowego podatku 
gruntowego, płatną bęozjr w roku 
1937, w dwóch terminacn. Da dnia 
SC kwietnia ma być v, płacona -aliczr 
ka, od opłacających w tyrr roku po-

polskim wybrzeżu ogółem 554-370 kfi aatek gruntowy ponad 25 do 60 zło- 
ryb morskich o łącznej wartości | tyci. rocznie, w wysokości 12>S pro.. 
106.3SJ zł. Należy zaznaczyć, te w Ipocjatk gruntowego, od epłac. J. :ycb 
Soosunku dc marca r ab., obecne po- | ■oc*tek gruntowy w wyitk iści po­
łowy stanowią zaledwie 12 proc, I nad 60 złotych rocznic — 24ij proc-

Polsk: Związeu Lawntemsow*' za­
angażował n t trenera 1® nadchodzą- 
tym sezonie Niemca lichtera. Rich­
ter Lchodzi za trzeciego trenera za- 
w, duwca na świeeie na równi 1 Nus- 
szlfeinem Przez dwa lata um owa! 
on drużyn- Niemiec do Tiatis Cup 
Przyjeżdża on 9 b. m- do Warszawy 
f następnego cjiia rozpoczyna już 
t reningi z naszymi 1 iwodnikami la 
piiebudowonym korcie Legii. Obec­
ny kort pa przjbudowamu będzie 
mćgf pomieścić 6 tysięcy widzów, a 
nie źąk dotychczas aw % tysiące

łbćz tenisistów trwaó będzie za­
sadniczo od 10 b. m Go 1 maja U- 
dział w nirp wezmą wszysej nad 
czołowi tanisiśl, za wyjątkiem ję ­
drzejowskiej i M .tmana, którzy wy­
jeżdżają na inaywidi a*ne nistrr >• 
stn a Europy środkowej do Neapolu.

Na obozie zawodnicy nasi po4! o- 
kiem Richtera maj- się przygotow -6 
do pierwszego potkana z cykiu roz­
grywek o puchar Datńsa z Czecho- 
sL wacją Mecz z Uzechosh wacją od­
będzie się na początku ma ja w War­
szawie.

S e k c ja  k o ia r s k a  K. S . P o g o ń
Propaganda kolarstwa na Po esiu

W  latach 1924 1934 rozwijało
ożywioną dzalalność na nolu kolar- 
dwa na terenie Polesia lirzeskię tow. 
kolarsko - sportowe. Zlikwidowane 
wskutek wewnętrznych tarć powraca 
do życia w zmienione! nieco formie 
jakc sekcja Kolarska klubu sportowe­
go „Pogoń”.

Ustal, in- już program pracy na b 
sezon Najbliższą impreza to bieg szo­

sowy na 25 kim. w dnu. 3 mają, 2? 
j7erw 4 ble * okrężny na 70 klin. j 1 
sitrnnia wyścig szosowy na dysfajw* 
|Ck km o mistrzostwo Polesi* Sezon 
zakr-.cz b!eg r.s nrzełaj ns 2! jpr., 
w dniu 26 9 Pczł tym ptoiekiowane 
są wyc:«i.zki w katd^ niedziel* łwię- 
to a w liocu 12 dniowa wycieczka to  
Krakowa. e

Na bofskai h p fłkarsk ich
W  nadchodzącą niedzielę rozegrane 

zesłaną następujące necze ligowe:
W  Wartzawl — V/arszawianka —

CiacOyla Sędziuję p. Lange.
t ' Krakowi -  V  sic — t .  R. 

Sędziuje p. Rutkowski

Kronika sportowa
MISTRZOSTWA CZECHOSŁOWACJI

W  Brńe rozegrane zostały amator­
skie mist-iostwa bokserskie Czecbo- 
slov acli Tytuły mistizowskie w kolej­
ności wag zdobyli:

3a»ta, .'•ołeźal, D„skoezil, Winkler, 
Skuderk. Prosek. Mit.engó oraz Kusz.

ŁUCKHAUS 
WYSTEP1 Ht Z lAGIELONlI

UOlowy zawodnik białostockiej

lagieronii Luckhaus wniósł nrosbę o 
zwolnienie Kbtbu ze względu na 
studia w C1WP.

INSTRUKTORKA DLA 
LEKKOATL'TEK KR^KDwSKlCH 

Za-ząd KOZI A zwrócił się d P. Z 
L. A- z prośbą o przydział dra Krakj- 
wa instruktorki Litwinowhy na maj . 
i.zęrwięc b. r. Dla panów żarząc 
KOŹLA postanowił zaangażować tre­
nera okręgowego,
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Prawa przearuku nawet we fragmentach zastrzeżone.

N ia o h  ż y je  W o i n c ś ć l  (X III)

i 70 iiiii. nieuświadomionych niewolników
p o d  terrorem  now ych carów

P A N U J E  W S Z E C H W Ł A D N I E  

w  S T O L I C Y

W  chw ili odjazdu Siedziałem, 
trzęsąc się z zimna w  oazkionej 
poczekalni urzędu celn i go, któ­
ry  wokół otaczała mgła. Niebo by­
ło szare, Jak morze. Ciężkie statki 
sprywały Newą, rozw iew ając rmu 
Ci oymów, jak  żałobny welon. W  
salr sąsiedniej odbywała się re­
w izja . Grosmanie, w ielk ie ręce 
urzędników grzebały we wnę-

3,0 tesi (ai
ROZ* i.AT J\ 7 D Y

M S N -  B E C l S A
Zdaje *ię  r. e u legać wątpFwoi 

ad te min. Spraw Zagran icz­
nych Beck odgryw a} i odgrywa w  
obozie sanacyjnym  ro lę  pierwszo, 
p lanową D ługa jego  nieobecność 
w  Polsce spowodowana chorobą i 
konieczne śc*ą rekonwalescencji w  
gorącytr słońcu połudmowo-fran, 
cusk:m 'Tywo.ywałŁ. w ięc  r®z 
raaite komentarze l domysły, 
szczególn ie s ln ie uwydatnione w 
prasis francuskiej | r  em-icl iej

Min. Beck powróciwszy oo ztlro 
w la  w  czasie kilkum iesięcznego 
pobytu na R iv ierze  uznaj za 
w łaściwe v  v yw iadzie danym 
pismu „Parta  S o ir" m e ty ł 
ko poinform ować opinię 
m iędzynarodową o sw ej „ z n a - . 
kom itej kondycji fizyczn e j1' 1 
lec? rów m ez zaprzeczyć wszelkim 
krąż? cym dookoła je go  osoby plot i 
kom i
*m&J także ] ber w y jasn^n ia  ta 
jem niczej sprany -włamania się 
aiewykrytych sprawców do poko­
ju  min. Becka w  czaric  jego  po* 
byiu w  Cannes które według o f i­
c ja lnego w yjaśn :en !a nie m iało w 
gaćnym wypadku podkładu poli­
tycznego.

Specjaln ie nas Interesującym 1 
w  udzielonym w yw iadzie są jed ­
nak p ro jek ty  min. Becka na przy. 
szłość: ..rozkład ja zd y " polsIUego
m inistra Spraw Za gTcn-cznych 
przedstaw ia się bardzo bogato, k 
najważniejszym i je j  etapami ma­
ją  być trzy  sto lice : Rzym , Paryż 
ł  Londyn

Zobaczymy. JaWe będą wyniki 
tęgo raidu po Europie.

trzach waliz, w j w racały bielizną, 
grucnotały cir.-wmane paki.

R iw lra  celna
Niepokoiły ich zwłaszcza pa­

piery. Inspektor, przeprowadza­
jący kon so lę  polityczną, prze­
rzucał bez końca stronice książek, 
badał dokumenty, Zwrócony do 
okna, przeglądał pod św iatło f i l ­
my w rolkach i niekiedy odrzucał 
któreś z nich z jednym krótkim 
słowem ,

—  N ie ,
Co tam znalazł? Jakiś zbyt po­

nury kołchoz, dziecko za chude 
N iew iadom o co. Surowy ^cezkaz: 
na fo togra fiach , wywożonych *  
ZSSR wszyscy ludzie muszą się 
uśmiechać. N ie wolno na n ;ch u- 
w ieczniać nędzy, robotniczych 
nor.

Oczekując na Swoją kolejkę.

lega li mu zawrze. N ie  z doktrj ny 
Karola  Marksa w z ię li zwyczaj i 
upodobanie do tyc ia  w  groraacraie. 
Ju t kiedyś, dawnymi e*asy sypia­
li razem, w  tłumie, na przypiec­
ku Teraz zbierają się w  klubach 
z grzbietam i opartym i o ka lory fe­
ry  w  dalszym ciągu spędzając 
czas na gawędach. Zamiast proce­
s ji m ają defilady na Czerwonym 
Placu, idąc za olbrzym im i obra­
zami StaLna i W oro rzy łow i za- 
zastępującymi dawne ikony. On­
giś pozbawiali się wszystkiego, 
aby kosztem swych o fia r  wznosić 
bazyliki, teraz skladaja o fiary na 
Olbrzymie pajace państwowe i 
mauzoleum Lenina góru jące nad 
Moskwa N ic  się n i« zmieniło,

ZrolaniM bigów
Owszem, istnieje pewna drobn i 

zmiana. Zm ienili bogów W zywa-
stałem, oparłszy czoio o wilgom,,, K  teraz t irola Marksa M od li
szybę Czułem się niespokojny i 
przj gnębiony Taki sam niepo­
koi murzą zapewne odczuwać 
w ięźn iow ie, oczekując na podpi­
sanie ich kart zwolnienia.

I u szczęśliwych?
„184 narooy... 170 m ilionów

mieszkańców11 —  głosi olbrzym i
a fisz rozlepiony na ścianie.

Ilu  z nich jest szczęśliwych?
Pytan ie to przychodzi i r ; cciąż

ao głowy, pomimo, Ze spędziłem 
m aooK«ra jego  vDOny p i ^ j  w  lym  w ięc tj nJi u ie s ią t .

domysł°m . N-c ob jło  i ę ( w id zę  znów chłopów w  łachma­
nach. ponurych w ięźniów , mło­
dych roześm ianych żołnierzy, 
dziewczyny z M etro, oblepione 
gliną, tropów, biurokratów, polic­
jantów  i wszystkie te obrazy mie­
szają się razem, jedne wrażenia 
przeciwstaw iaj!, się drugim.

Czy są MAZeśliwi?
Dałem sam odpow iedź: w ielu

z nich w ierzy  w  swoje szczęście, 
ale prosiak* węiąż jeszcze wspo­
m in ają  życzliw ie „o jczu lka c a ra "

Stare przyzwyczajeń a„.
Zresztą jak  można to wszystko 

osądzić ocz jm a  ludzi Zachodu. 
im r mieszkańcom Rosji, nieustan­
ny system szniegowaki, w  jakim  
żyją. w ydaje się naturalny: poa
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Ukazały się dwa pierwsze tomy Bibliotek* Nowegc Lad u W k-ót- 
c t  b i d z i e  tom tr/ecu W ydaw nictw a B ib liotek i N ow ego Lndp nra- 
ją n. ^ iu  ipopuIaryznwanic myśli narodowo . n d rk a ln c j w dzie­
dzin ie politycznej, spuiecznej, gospodarczej i  kulturalnej.

B iblioteka Now ego Ładu powinna znaleźć ąfe w każdym domu 

polskim.
W ydawnictwa B ib liotek i Now ego Ładu są de nabycia w r wszyst­

kich polskich księgarn iach !
Skłac G łówny: K sięgarn ia  6w. M ojcb^ha  w W arszaw ie, A l. J«* 

r^zolimskie 39
W  P O Z N A N IU  —  Księgarn ia  1 odazia1 Now ego Ładu Chroi*- 

iewaki W aciaw , uLca 2?*go Grudnia N r  2.
W  W IL N IE  —  Księgarnia Św. W ojciecha, Dominikańska 4-

W E  L W O W IE  —  E sięgarm a „K r ią żk a " dawniej „K siążn icą  
A tla s11, Czarnieckiego 12.

się do Dnu*prostroju, adorują
Metró

A la  ponieważ nie samym Chle­
bem człowiek żyje. stworzono im 
pokarm dla ducha —  złudzenie, 
ż« stw arza ją  sobie raj na ziemi. 
K iedy ten rai p rzy jdzie?  Być mo­
że jutro... Wkrótce... K iedy plan 
będuie już skończony.. A le  c nie­
bie o jców  nie wolno Jut im m y­
śleć.

W  tym samym czasie, w  ifecie, 
kiedy ukazała aię nowa Konstytu­
cja, obiecująca m iędzy innymi 
kłamstwami wolność wyznań, je- 
dyny katolicki biskup rosyjski 
mgr. Friaon został uwięziony. 
Cudzoziemcom, chrześcijanom, da 
no ten przyw ilej, że duchowni ich 
wyznań mają prawo udzielać ko­
munii dzieciom, ale ir e  wolno im 
pod groźbą kary w ięziennej, na­
uczać dzieci katechizmu. Zawsze 
tak! cam system , uśmiechy na 
zewnątrz, ponury w yraz iw arzy  
w »ród swoich. Cudzoziemców ba- 
-ątftući się, pokazując iw  fkony w  

.izbach kołchozów, ale agitacja 
bezbożnicza prowadzona jes t o f i ­
cjalnie w  ąikot*ch 1 popi Zapisa­
ni do G. P . U, muszą w yjaw iać na 
zwiska nieszczęśliwców, k tórzy za 
w lera ją  re lig ijn e  41ubv, albo 
chrzczą dzieci. Za pnąstępstw o 
10 przy lada okazji są aresztowa­
ni

Konstytucja swoDOdy— 
oszustwem

W olność re lig ijn a?  Cóż za o- 
Szustwo! W  przeddzień rewolucji 
w d iecezji mohylewskipj było 445 
księży katolickich Dzisiaj jes t 
ich tylko dwóch, jeden z mch jest 
Francuzem, jes t w ięc nietykalny, 
ale drugi —  naturaiizowary Po­
lak t -  opuścił obeenu w ięzien ie 
po 8 latach pobytu w  obozie izola­
cyjnym  Tak oto w ygląda w rze­
czywistości szaęupek dla wiary...

Inne „W olności", wym ienione w 
program ie są tak samo prawdzi­
we. „Wolność, słowa1*... „W olność 
prasy" - „W olność zgromadzeń11.,, 
„W olność dem onstracji11 K tóż w 
t »  dziś uw ierzy?

N ie  wolno napisać ani jednej 
Unii bez cenzury. N ią  wolno ze­
brać się dziesięciu osobom, aby 
nie w d ah  się od razu oojicja... N i*  
wolno ptawiać żadnych zarzutów 
i w-yjawiać jakichkolw iek w ątp li­
wości w  odniesieniu do reżimu. 
Tak sarno byto za carów  Z tą ty l­
ko różnicą, że dzisiejsi opozycjo­
niści, ż j ją c y  pod jeszcze więk­
szym terrorem , nią ośm ielają sfę

nawet <urukowa.c n ielegalnych bm  
szur i plam. „N ic  t lę  nie zmieni' 
ją " —  powtórzyłem  cicho sam do 
siebie. Reżim Zmierza do jak ie ­
goś państwa, o nieokreślonej, mie 
szanej form ie, państwa burżujów  
i wstydliwych patriotów  Czat tro  
hl swoje. A le  nie sądzę, aby uda­
ło się odzyskać równowagę bez

D z i ś

M Ł G D O i ^ m - U M M
3  F o k a a t - T a r g «  P e r ^ u m e r y jn o - K o s m e t y c z n e  

U R O C Z Y S T E

O T W A R C I E
NOWY ŚWIAT 35

D z i ś 2  p p ° ł -jr o c L z .

wejście 49 i 55 groszy.

J C ć c e  h e t  t d i

AKCENT  |du n ić  m oże się a n i rusz z jed •

P c  o b e jrzen iu  f i lm u  z P a d e - r^ ć ^ n ^ r z n i :
ABY GESZEFT

P ism a  eh a ia iow e ob u rza ją  
się na „W ia d o m o ś c i l . ite ia c -

nowych wstrząsów. Trzeba  bęczic rrw s k im  oeuńen A n g lik  s am - 
w jb ierać miedzy dwoma przeci- basady ośw iadczył; 
wleństwam i: doktryną z  jeanej | p ^ ,  -e w tk i św ietn ie  m ów i
strony i koniecznością życiową z pó angie lsku , a jed n a k  m ożn a  k lt '\  i e  zam ieściły  art ty sern ic- 
drugiej. Jak sawsją. - - J— J- ‘ -  * * i - •- —
o wyborze sita.

zdradza rod aków , i e  p lu je  w 
własne żydow skie gn ia zd c

zadecyduje p ozn a ć  od ra zą , że to  cn d zoz ic  \^i a rty k u ł Św iętochow skiego  
śnieć, m a n a jw y ra źn ie j p o lsk i .W y m y ś la ją  G rycendlerou>i, że

Kult Iwana Groźnego akcent.
Obecnie Stalin od rza „, do cza ' P ^ zy jem m e U  usłyszeć. P a . 

si rzuca swojemu ludów, chw ile d ^ w s k i  spędziły przecie^ trzy
wjd.cbnienia um ożliw iające życie czwart R* 9 1 ~
tair u u  ,!nnn, sie 9 *  większość w A n g in  i A t.ie -

1 m im o  to...

HlEtrOSZŁA  
AGITACJA

In n y  A n g lik  p rzy jech a ł parę 
d n i tem u  po  ra z  pierw szy dc  

^ [W a rsza w y  i  w idząc m u ry  u -

tak, jak  topielcom  wprowadza się 
pow ietrz* przez sztuczne oddycha- r 9ce 
nie. Jakieś drobne iwobody poli­
tyczne, jak ieś niewinne ferm y 
prywatnej własności. M łodzież 
wychowuje się w duchu nowych 
tradycji, sięgających Jeszcze
przed 'za ,v  październikowej r e - , . 'b ru d n y m i p a n  asa
woiucj. Budź się w nhch pod^w  Q  {  , e rhadzió  pruW ą s !r i). 
d k  wuefcch carów  Iwana Gro.- skrzyżow an iac.M ) h-
nego który zjednoczył ziem ię ru- sm ipchnq> s h  d om y ś ln ie ;

1 A ha  agitacja, prz dunj-

G ry cen d ’er jest żydem , a czy : 
jes t coś na św iccie  czego żyd  
n ie  z ro b i —  gdy węszy w tym  
zarobek .

PROWOKACJA
Żydow ska gazeta d on os i z 

ob u rzen iem  i  t r iu m fe m ■
G a oa jem  bożn icy  w O stro łę  

ce jes t s tu le tn i P in ch cs  L u ­
b ień  —  m ęd rzec znany i cen io  
ny na p ię c iu  p o t ku lach . Z ło ­
ś liw i n a tod ow cy  pos ta n ow iłi 
go u trąc ić .

G dy czc igod ny  m ąż w ycho-3>ką, P io tra  W ielk iego —  pogrom­
cy arystokratów. Natura rosyj-| bobasa) W y b o ry  "do m ag is tra - d z il n iedaw no z bóżn icy  napą  
ska w jm aga , aby narzucano ' !d la  nań szajka u zb ro jon y ch
jakieś hołdy. * / „ ie  m óg ł z rozu m ieć , śe\od stóp  po uszy zb irów  i  w c i-

w ładze sam orządu b io rą  c ię  u snęła m u  w kieszeń^ cha lu tu  
w iete pros tsze j p ro ce - ”  ‘  Ł 'nas z o

d a ry  —  z n o n  u ia c ji. 

WIFŁK1 BAŁAGAN
Stosu n k i w „ K u rie rze  Po

Stojąc przy oknie, piszę machi­
nalnie na zw ilgotn ia łej od mgły 
szybie cztery słowa: „N ic  się nie 
zm ieniło11. T ró jca  sym&oliczna, 
która rządzi w  fabrykach, jest 
ostatnim śladem Tró jcy  Sw ięiej i 
chtop nadal uwielbia w  strachu 
obraz innego M ikołaja o o lbrzy­
m iej czaszce i śpiczastej brtdzie.

—  170 milionów’ mieszkańców 
ogłasza a fisz  propagandowy.

Użyto w  nim złych słów Powinno 
być napisane: „170 nulionow pod 
danych", „nieuświadomionych nie 
w oln ików ". N a m yś l, żo mógłbym ry j. W szyscy patrzą  
dęięlić ich głos, przejm ują siebie, na m ieście

cały tra n sp o rt b ibu ły  k o m u n i­
stycznej. P o te m  z ja w ił s t f  p o ­
lic ja n t i zrew id ow ał op a trzn o ­
ściow ego P inchesa .

N a tu ra ln ie  zna lazł u lo tk i i  
ra n n y m " są n ie  do p o z a zd ro sz '.a c ią g n ą ł P in chesa  do k o n v -  
czen ia : daw ni, sk th jń ie  ;ew i-\sariatu  Szykow ano się od e- 
cow i, p ra cow n icy  z IJ o ło w k o -{słać ch lu b ę  śuncta c.yu flizow a  
w q na cze le  ig n o ru ją  zupe łn ie  
now ych  lu d z i, w prow adzonych

dreszcze, 
nem.

W olałbym  być Murzy- J ed n i na  d ru g ich .

p rzez  G oetla , n ie  rozm a w ia ją  z 
n im i. R ed akcja  rozpad ła  się na 
dw a obozy  i p ię tnaście  k o le -

w ulciem  
psioczą

O rgan  Z jed n o cze n ia  N u ro -

nego do B erezg. A to li  w yszło  
no jaw , że cn o tliw y  P inches  
n ie u m ie  czytać i  pisać, aiu. 
m ów ić  po po lsku  i  w ogó le  
jest zupe łnym  id io tą  od  u ro ­
dzenia. W o b e c  tego P inchesa  

zw oln ion o

(k o l . ) .
T a k  zam ysł na rodow ców  zc 

słnł u d a rem n ion y !1 t i-nt >.

A B C M t o  z b r o d n i a r z e !
wołają £vdlsi

M u l r r z e  z  kleln lą I m ło t k ie m  p r z y  ro bocie
gdr ni* » a  nawet(k .) „N asz  P rzeg ląd " 

nad upadk:em handlu:
Handel upad* * tego samego po­

wodu co przemysł: ponieważ w bra­
ku reform ^trukturalnycl. ludność 
traci swą allę nabywczą. Czy w ych 
warunkach pomoże aganusnie skle- 
tuk* | straganu iydow »ki« gc przer 
chłopa, lub robotnika polskiego? Czy 
w tych ' arunkach m°żna uzdrowić 
handel zwiekszrjąc jego skalę, a 
iedtiocześnii: —  lak rbce 1’itor —  
powlekazyć ilość ludzi trudniących 
B,ę handlem (co jegt antytezą poatj- 
latu poprzedniego)? Przecież żyć 
ktńremu wydziera się stragan. Jed 
nocześnir przeetajc b.ć nabywca pru 
duktów i  upych, którymi handluje 
chłop; zatem jest to Unank jednej 
dziury przez zrobienie drugiej. Ber 
koniecznych reform, «  których mó­
wią obecnie ludzie najbardziej umiar 
kowani, ni, tylko *Tdó«r, lerz i ln ią 
część ludnośei polskiej czeka chyba

biada rmifc.ac.ia Cóż, 
dokąd uciekać—

Tak reform , r e fo m  potrzeba. 
A le  te re form y będą polega>y 
m iędzy innymi na tym, żeby ży* 
dów usunąć i stworzyć taki u- 
strój, w ktorymby dla żydów m ej 
sca m e było.

Przyjaźń sanacji w K elcach
z  s o :J a f  s t y c z n y m  „ T u r e m 1

W  ubiegłym tygodniu Rada 
M iejska w Kielcach rozpatrywała 
wniosek radnych P P S  o zwoln ię 
nie T  U, R-a od n re jsk itgo  podat 
ku od w ’ douisk i zrbaw , oraz od 
opłat za rozklejanie aŁszów o 
tych imprezach W  rezultacie T. 
U. R- został zwolniony., 21 gło

Bidu padło za

W ŁOWICZU
zaprenumerować r,Ą  B C " można 

u p. W ierzbickiego 

ul. Piłsudskiego 12

.‘lupcy popierają
Z « i ą z e k  P o is k l

Ostatnio odbyło aię 
Narządu branży galauteryjno - 
konfekcyjnej przy C en tra lr .m  
Związku D ata lięzrego łv ip c »w  
Chrześcijan R- przy uardzo 
licznym udziale zwykłych człon­
ków tego koła. Z*bFłni uchu s iii 
przez aklamację przystąpienie 
do Związku FoLk iego  K oU  bran­
ży konfekcyjno - galanteryjnej 

całości, jednocześnie zaś

sów przeć wko
zwolnieniem. .

Dziwne jest st.anowi.jto i rao 
nvcb - senatorów, którzy przed jako _
awoma T.gocin.ami g ło s i l i  aV e s ^ s p y s ę y  tebran job ow ią za .i Mę 

o . ozu p Koca zaś tydzień te- m dywiadalm e wstąpić t.o Związ- 
ibu połączyli się z uocjal ftan.. ku Po^K iegj

komur :ujące tm pre,j Celem skutecznej współpracyp o p ie r a ją c
zy. koła branży galanteryjnej ze

zebrania Związkiem Pol W  wybtatu sta- 
łeąo delegata, który będzU utray- 
mvWać ethły kontakt ze Związ­
kiem Fojskini- i

W czasie ożywionej dyskusji 
.yszyscy kupey wyrażali się * 
•vielkim uznaniem o pożyteczno­
ści istnienia Związku Polskiego, 
który mimo względnie krótkiego 
ntnienia oddał wielkie usługi ku* 
piectwu polskiemu w walc* z ku 
piectwem żydowskim Nie wąt­
pimy, że przykład K oła branży 
kont t galanteryjnej spowoduie 
w najbliższym czasie szeroki od­
głos w.‘ ród całego kupiactwa,

,ABC“ propagu;e zbrodnie
,J^owy D zienn ik" za ją ł się zno­

wu inszym  pismem i p isze:
W imię prawdy nak-ćj .twierdzić: 

„AB C " wie pa pewne doskonale, że 
represje m stosunku do irł°dzieży a- 
kadenuckiej nie rosiały wcale wywo­
łane je j stosunkiem do -'ydów, Fró- 
b« przerzuceni* odpown dziamorci za 
reprtfie na żydów nil uda sie. Przet 
d'ugi c*a* :ydzi byh oflaiami chu 
liganerll ONR-owskieJ, 8 przecież 
nu pojawiły się żadne zarządzeni . 
»ni ządn* represje. FcprMje -aereły
sit dopiero wt*dy gdy rozzuchwaleni
nieingerencją .władz O.h.B-owcy. za­
częli dobierać sie do profesoiów l 
zagrażali w o g ik  >zpieczeństwu na 
uniwersytetach. Możemy port 'ytr 
zapewnić organ ,.ii.R-u, że nie .zv 
stki* zatargi re łydami uw. a, ly  ra 
zbrodnię, ale to os propagu, „ABC" 
i <j> jegc zwojennlc; wykonują jest 
niewątpliwą zbrodni,. Zresztą iiii 
.ylko my lak twierdzimy. Stwierdzi? 
to profesor i ,i>wersyietu więemiru- 
ter oświaty Ujefaki, k.óiy chyba do. 

brr zn* w»ezyn, pewnej ezęic mło­
dzieży akade-iIcMej.

Sprytpy „N ow ?  D jienn ik " chct 
hyć lep iej poinform owanym  oć 
nas samych o naszych poglądach. 
Otóż w  tej dziedzin ie n iew ątp li­
w i  mamy hpsze in form acje.

Mirir Św ętosławski 
podpisał prottst brzeskL

„M erkuriusz Po lsk i" tak ocenia 
zarządzenia wład® wobec młodzie 
ży akadem ickiej:

Przykłady? Muitum. Na przykład 
Brześć. Wiadomo, ż - Br/esc w pier­
wotnej swej konerp. jl mia, być roz­
grywką Z masenirią. organizujące 
wówczas atak generalny na Marsza}- 
ka z» pośrednictwem Centrolewu 
Brześć hy. represją. I cóż? Jeżeli 
sam par Min'stei ńwię(os*«w>ki mia1 

i wówczat mozn«ść rzucenia wyzwa-

w

nią Marszalkowi, jak boi iejn  t» 
wszystkim wiadomo, pan M inutt 
Świętoslawski ieden z pierwszych 
podpisał protest brzesk, —  to chyba 
pan Minister nie łudzi się, że m l3 
dzież również znajdzie, możność po­
lityków ania.

Już mniejsza w tej chwili o pyto 
nie, czy pen M inirter podpis*łby pro. 
test brzeski, gdyby to np. była roz­
grywka w drugą stroi -  Alt. fantem 
jest, ie  kto chce palityl »wać t™  
politykuje w brew  wszelkim repre­
sjom. Przeto zamknięcie związkói 
młodzieży nart iowo-radykalne; zęol 
dc „oa^yfikacji" na uniwersytetach 
się nie przyczyni

i>dv, jakie będę skutki tego po*’ 
nlęcia t  Po czego zmierza polityka 
Ministerstwa Oświaty?

Ta po'ityka Fest |£sna
„M erkuriusz Polsk i11 p.sza 

dalszym ciągu
Och, tylao proszę naią nie flu r  a- 

rzyć. Rezummmy sami b*i Izo de­
brze. Polityka Ministerstw! Oświaty 
iest tak wyjątkowo jasna, iak żadn” 
inną.

Przecież to nie utną m.msterstwo 
tymo Oświaty poniere robotę prowo- 
dyrów Z. N  P. To włnśnie M infet;r- 
s 'w o Oświaty Jest w mocy pownlac 
na katedry niezal żnvch a w, bitnych 
uczonych, o-az zlikwidować kpmpr0 
mituisce lecz zależne od mafii mier. 
noty. Czego ministerstwo, iaii wie­
my , nie czyni. Ministerstwo Oświ: 
t j nie Inne, tłumaczyło i wybielało 
wydnwców „piom yka“ przed sadom. 
Ministerstwo Oświaty nie reaen • na 
-efM  petvcyi rodz!cie '*i<icK, podnisa- 
nych przez tys:-ra  osób nie rcr-nije 
na powszechna fale oburzenia patrio­
tycznego społeczeństwa, nic re-gn jc  
na sprawą ^imnazium w -Chełmie, 
gimnarlnm im Lelewela, akcję p ku­
ratora T .*viek iego.„

Polityka M inisterstwa Oświaty jest 
o—'in ie i ja.«—«. i

W yjątkow o jasna.

Pod zn?kfem nteta 
i Kletrtl

W  innym miejscu „M erkuriusz 
Po lsk i" tak pisze o lin ii podzia łu :

Kiedy W irnr-e ..w-d-'1'*1' "  zr-zy  
nają świtać dziury i ludzie z  dwu 
stron zagladać ku sohie. wybiegają 
sked^lś mularze ludzi młotkam! p-» 
łbach, k>elnie w ruch i dziury zalepią 
*ię znowu.
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H a n  W s z e & o i

Mazury P ru c ia  czv Polskie7
Michał Kajka-pie^ca mazurskiej tęsknoty

Z Ełku udaję się na wieś, by 
t lc ży ć  hołd pi.ewcy mazurskiego 
ludu, M ichałow i Kajce w  Ogród­
ku. \

Kajka -przez całe życie pracuje 
niestrudzenie dla swego ludu, 
walczy o język  ojczysty, który 
iest mu drogi ponad wszystko. 
„M iła  naszych ojców  mowo 
Coś w  spuściźnie nam została, 
O jców  mowo, co pieściła 
Matka mnie w  kołysce z tobą. 
Słyń na nowo, byś św ieciła 
Nam  św.atlością i ozdobą", 
(P o e z je  mazurskie. Kajka, 1927).

Zaklina rodziców, by uczyli 
swe dziatki pisać i czytać po pol­
sku —  bo inaczej zginą

P isze całe tom y w ierszy Po­
ezję je ? n cechuje religijność.

J?ko mazurska przyroda
Starzec, ale o płom iennej du­

szy i gorącym polskim sercu, go­
spodarz w iejski, pracujący w  swej

wśr^d jezior Wenecji Mazurskiej
Wenecja Mazurska

oczy. Polacy w' o jczyźn ie i tu te j­
si przypatru ją się wszystkiemu 
bezczynnie. Czy to m oje pokole­
nie ma zabrać polskość do... g ro ­
bu?

Chwila m ilczenia. Patrzę na star 
ca. W  oczach jego ból i cierp ie­
nie tej ziem i uciskanej, pnniewie 
ranej

—  Czas otrząsnąć się z te j bez­
czynności. Czyż, pozwieszawszy 
smutnie głowy, mamy ulec prze­
m ocy?—  znowu brzmi jego głos. 
W  tej chw ili cisną m: się na usta 
słowa z trenów mazurskch: 
„Nasze harfy , nasze lutnie
N a wierzbach rozwiesilim , 
Pozw ieszalim  g łow y smutnie,
W  w ór żałoby okrył im,
Bowiem, co nas weseliło 
Od nas się gdzieś oddaliło".

—  U lec i w yrzec się wszystkie 
go, co najświętsze... “

Wstyd i przygnębienie
Żegnam się przygnębiony i za-

N siadach
sienkiewiczowskich

bohaterów
7 Rudczanego jadę Jo Szczyt-

Zycie kulturalne
NAUKA

Pierwszy Polak - baaacz Grenlai 
dii, dr. Aleksander Kosiba, przed 
nową wyprawą naukową ukończył 
(w  rodzinnej miejscowość: Libuszy 

pod Gorlicami) pierwszą w języku 
polskim monografię Grenlandii Dzie 
ło to iystematycznie "pre-owane 
wprowadza czytelnika w łagodnie­
nia polarne, przedstawiając całok­
ształt spraw dotyczących wypraw 
naukowych na Grenlandię.

MUZYKA
Wsali 'tea.ralnej kasyna w San 

Remo w  ko iajif zostało no raz mer

Lyndze, Frvburgu Wiedniu, Budape­
szcie, Pizie, Bolonii, Florencji, Wro­
cławiu, Berlinie, Bazylei, Zurychu i 
Bernie szwajcarskim.

49 rocznica
„Sokoła Pieskiego"

W  d. 4 hm. w kościele akademic- 
m w W-wie odprawiona została 

Msza św jak" w 49-tą roczr icę zało­
żenia w Odesie Towarzystwa Gimna­
stycznego: „Sokół Odeski".

Potem udaję się do M ikołajek 
zw. „W enecją  M azurską". Tu 
znowu podziwiam  śliczne położe­
nie m iasta pośród jezior. T r a - 'na, które ryw alizu je  ze

J  am na targ. Słyszę mazurską Mazurów, Ełkiem. Tu mieści n ę  Iziałem słynnego choru Syksztyń- , - . .
gwarę. Zdaje mi się. że jestem redakcja jedynego polskiego pi- oraz ustępującego głosy ko- j f&ąwww tej  ̂ patriotycznej
w  centrum Polski Zagaduję go- =ma „M azu r", i koncentruje się 
spodarza rozm awiającego przy polski ruch organizacyjny Mazu* 
wozie z kobietą —  Poznaje pn 1 róiv
mowie, że jestem z Polski, j M iasto otoczone wodą, niedaw- 

-  Znam ja, W aść Panie, P o l- lno ^bfdcrw anć. 
skę dobrze. Byłem tam w  czasie 
wojny. —  Zaczyna opowiadać o
tym szerzej. —  W tem  zbliża się T , . , . . .

Idę i szukam szczątków

O garn iają mnie wsnomnienia 
Żywo w pamięci sta ją obrazy z 

'„K rzy ża k ów " —  Sienkiewicza.
zamku

krzyżackiego, gdzie znęcano sie
ku nam jakiś mężczyzna Gospo 
darz przechodzi od razu na język  .
niemiecki. Oddalam shf, n)p nad B ran dem , rycerzem  z pogra

rhoar -a raża f go na p rzykrośc i.! 11C«  ? ih k l ' ,ktoref °  acy
jn .e  mogąc pokonać w  walce o«

Z M ikołajek jadę statkiem dc tw arte j, zwabiają podstępem *
Rud( zanego. N iew ie lk i statek, k c - , w c iąga ją  do lochu..

biece, chóru dziecięcego rzymskiej Placówki z lat _1 'j88
polskiej

 t __o . ■ ______  1894. — Po
Schoia Ćantoruir". Nowe dziele zna I sześciu latach istnienia i konspira. 

Komitego muzyka zostali gorące
przyjęte przez licznych słuchaczy ze 
sfer wyższego duchowieństwa, muzy­
cznych i intelektualnych całych
Wioch.

łysze się po spienionych 
rozległego jeziora.

falach

i

n iew ielk iej zagrodzie od dziecka, 
typowy syn tej z eUni —  gościn­
ny i  wesoły, ale tajem niczy, jako 
mazurska przyroda pełna dz: 
wów  i czarów, nieodgadniona a 
piękna.

.Wita mnie serdecznie.
—  I  znowu was widzę. N ie za* 

pominacie o starym. Już trzy ła­
tą was nie w idziałem

—  Dobrze wyglądacie.
—  Gdzie mi tam! —  Lata lecą 

i  coraz ciężej ruszać się człow-e- 
kowi P rzy  tym  smutne czasy

Fala niemczyzny rośile
—  Fa la  niemczyzny się wzma 

ga. Serce z bólu bić przestaje, 
gdy patrzę, jak  wynaradawia s,ę 
nasze m łodzież.,—  W ierzc ie  mi 
—  ogarn iają mnie często takie 
chwile, że chciałbym zamknąć

wstydzony. Przygnębiony —  bo 
czuję, iaka krzywda dz.eje się 
-odakom w Prusach Wschodnich, 
zawstydzony —  bo dużo w  tym 
naszej w iny. —  Jesteśmy za to 
odpowiedzialni nie tylko wobec 
tego gnębionego ludu, ale i histo 
rii. Przejeżdżałem  przez Lec, 
główne ognisko ruchu turystycz­
nego na Mazurach, miasto liczą 
ce 70ti0 mieszkańców, m alowni­
czo położone m iedzy ję z o ra m i. 
M am ry i Nieguścińskim H isto­
rycznie . najcenniejszym zabyt­
kiem jes t tu stary zamek krzy- 
żackl. Lec ładny, otoczony 
w illam i i "grodam i stanowi cen­
trum żeglugi wodnej. Stąd kur­
sują statki po jeziorach  mazur­
skich. Dzięki owym wycieczkom 
można pozDać krajobraz pełen 
uroku i swoistego piękna.

Cudy przy redy
Tu dopiero w  całej pełni za­

chwycam się prześlicznym  poło­
żeniem „W enecji M azurskiej".

Dziś znęcają się potomkowie 
Krzyżaków nad bezbronną ludno­
ścią mazurską. W szystkie środki, 
zdążające ku germ anizacji są dla 
ruch godziwe... Polacy « M azurzy 
cierpią, ale me zg iną !

Z ŻAŁOBNEJ K A R T Y
W  Poznamu zmarł prof. zwycz. 

geologii na wydziale matematyczro- 
orzyrodirczym Uniwersytetu Poznań 
skiego śp. Kazimierz Wójcik. Sp. 
prof. Wójcik byl autorem oko;'o 20 
prac naukowych w języku polskim i 
obcych. Pracował naukowo w Ge-

W PELPLINIE
zaprenumerować „ABC" można 

U p. Nadolnego, 
ul. Bronisława Pierackiego 

(Kiosk Gazetowy).

cyjnej pracy niepodległościowej V w j  
rzystwo to zostało „odkryte" (zde- 
konspirowane) przez odeską żanjar- 
rrerię, a nrzez carski komitet mini­
strów „zakryte" (wiezienia, depor­
tacja),

Kilkudziesięciu czynnych i należą- 
cvch do Sokoła — druhów, pc 20-tnie* 
siącach więzienia — celkowego, po- 
odorawiano i osiedlono w cddz:ei- 
nych punktach i miasteczkach guber­
ni archangielskiei (n. Białym Mo­
rzem), Besarabiii, Syberii i Kaukazu.

| Kilkunastu z nich ocalało i przez 
; Amerykę, Syberię, Japonię i Anglię 
■ - wróciło do kraju, kilku n'e zniosło 
khmatu i rygoru —  zmarli, a wielu—  
nie doczekało się wymarzonej Ojczyz 
zny —  Polsk: Niepodległej, wygaśli 
niez~-n: i już zapomniani

Nieluórzy z tych co wrócili — za­
znaczyli się pracą społeczną już W 
Poisce podczas wielkiej wojny i do-' 
tąd są czyim lub w a tanie spoczynku.

K u -k i.

więto“ światła t dźwięku
Pałac radiow y na W ysta w ie P a ryskie j

wesro" pozwoliło na zbudowanie 
wejść na 2*ch poziomach t. j. na 
poziomie wybrzpża, oraz na pozio­
mie ul. Cours la  Reine (w ejście 
g łów ne).

Oryg^alny kanał wodny
Celem powiększenia atrakcyjno­

ści pałacu, oba działy (przem y, 
słowy i studiów ) nie zostały od­
dzielone. Na pa-terze znajduje 
sie w ielka gaieria, w której zd u - 

kazując .r.lisy i sposoby „preparo kowane zostaną kioski wystawo, 
Warna" audycji i słuchowisk. |w e. ga lerii te j przylegać be

Po prawej tronie, w pob liżti; tłzie nie mm ej auża sala poświę- 
ttiostu A leksandra I I I ,  wznoDj  się eona te lew izji. A rch ilektura tego 
imponujący budynek Pałacu Ra piętra jes t oryginślna dla tego, 
diowego. Jest to budowa na wskro*, że ze względów  technicznych mu 
nowoczesna, której charakter sta- siane przeprowadzić kanał napeł, 
rano się zharmonizować z samym niony wodą, mający chronić pałac 
dachem radiofonii, ujmując w p ia. przed zalewem na wypadek przy-

Tegoroczna Św iatowa W ystawa 
Paryska organizowana jest p. n 
„W ystaw a Sztuki i Techniki 
W spółczesnej", nic też dziwnego- 
że organizatorzy je j szczególna 
pieczą otoczyli radio Stanowić bę 
dzie ono jedną z największych 
atrakcyj tej g igantycznej impre­
zy, spełniając jednocześnie rolę 
inform atora, propagatora i prze, 
wodnika. Poza tym radio podnosi 
przed zw iedzającym  kurtynę, po-

styczne kształty 
potęgę, z jakimi 
świat.

ów rogmach i!b o ru  wód. Kanał ten posiada 7 m.
radio zdobyło

„Święto'’ Światła 
i dSwiąku

Pałac radiowy przedstawi pub*
Wokoło woda, lasy, zatoki, wy- ’ iczności działanie radia od chwi- 

spy, wzgórza. Co za cudny nieza, li nadawania do odbioru przez słu 
pemniany w idok! O lbrzym ie p rze 'ch aczy . Został on podzielony na 
strzenie wody obramowane łasa- dwa zasadnicze dzia ły : pierwszy
mi, zw isające gałęzie drzew, szo- dział przemysłowy, w  którym fa- 
pczące jakieś zw ierzen ia falom, brykanci w szeregu pomysłowych 
Przyroda roztacza wokoło jakiś stoisk zademonstrują najbardziej
dziki tajemniczy1, nieodgadniony 
czar Jazdę w  nieznaną, ale jak* 
że malowniczą, piękną dal. Nad 

! połaciami lasów i wód rozpięty 
cudny lazur nieba. Zewsząd cos 

n ieodgadrionego, tajemniczego.

Jako przyroda —  tajemnicza 
dusza tam tejszego ludu. Trzeoa 
zapoznać się z przyrodą, żeby zro 
zumieć durzę Mazurów...

frapujące eksponaty sprzętu radio 
wego, oraz dział drugi — w któ­
rym mieścić się będa studia, am, 
p l i f i K a t o r n i e ,  stacje rozdzielcze 
itp. Ze studiów tych będą nadawa­
ne podczas trwania W ystaw y wini 
kie koncerty oraz inne imprezy.
Jak np. „św ięto  Paryża", „Św ięto 
Św iatła", „D źw ięku " itp,

Samo położenie „Pałacu  Radio- gólnych oszklonych studiów. W ięc

50 cm. szerokości i przykryty jest 
rodzajem  betonowej kopułki tw o­
rzącej galerię, skąd rozpościera 
się dzięki specjalnie zbudowanym 
szybom lustrzanym, wspaniały wi* 
dok na Sekwanę Galeria ta słu­
żyć będzie jako loża dla osób u- 
przyw ilejowanych w  czasie uro, 
czystości na Sekwanie

Główne w ejście przylega do na­
stępnego piętra (poziom  Com s la 
R p,ne). W ejście to jest bardzo 
szerokie w  przewidywaniu dużego 
napływu publiczności i umieszczo­
ne jest nawprost ogromnego hal* 
lu. W  hallu tym umieszczony zo­
stanie sprzęt radiowy, ne przeciw ­
leg łe j ścianie alegoryczne płasko, 
izeźby i św ietlne emblematy wszy 
stkwh rozgłośni świata.

D alej wchodzimy do obszernej 
ga lerii przylega jącej do poszcze-

olbrzym>p stud.o dla audycji mu­
zycznych, mniejsze nieco, przezna 
czone dla soLstów, oraz trzy z u* 
pełnie małe dia odczy-ów j spea­
kera.

GioSnieJ ciszej 
wonniej...

Dochodzimy wreszcie dc . w .el­
ki ej sali o pow ierzchni przewyż* 
szu ją"ej 1.0U mł . To komnata re­
gu lacyjna i am piifikaTornia. Tu 
łow i się j moduluje każdy od 
dźw ięk : „g łośn ie j", „c is ze j", „prę* 
dżej", ,',woln iej".^ ,h

Czujne ucho radiostacji.

Do poprzednio opisanego halu 
przylega również czyteln ia —  *a- 
lon, oraz biblioteka, gdzie zeDra- 
ne będą wszystkie chyba czasopi* 
sma i książki radiowe świata. W] 
sad konferencyjnej w yśw ietlane 
będą film y naukowe, ilu stru jąc* < 
postęp i oscatnie zaobycze radio­
techniki.

Po w ielkich schodach wchoazi- 
my o piętro wyżej. Znów wielka, 
ale tym razem lustrzana sala. Re* 
w ia przem yjłu  radiowego. Kom ­
pletna instalacja telew izyjna. W y 
stawcy chcą dowieść, że te lew iz ja  
wyszła ju ż z powijaków i prag­
nie aorć.raać kroku rad iofon ii. 
Jedną ścianę te j sali stanowią iu* 
stra, druga jest szybą poprzez s-tó 
rą widoczne jest duże studio o 30 
m. długości, 18 m. .szerokości i 15 
m. wysokości, skąd można będzie 
nadawać koncerty największych 
orkiestr sjTnfonicznych, oraz chó­
rów

Zewnętrzny w ygląd  pałacu za­
rysowuje się śmiatymi i zdecydo. 
wanymi konturami, tworząc har- 
m on ijrą  i imoonującą całość

JACEK BRZEZINA 51)

TOWARZYSZ NR. 103
P O W I E Ś Ć

Oo)d, agent Intelhgence Service. na rozkaz r Londynu prze­
dostaje sia z Rosji do Persji v; celu objęcia tutaj kierownictwa an- 
giels..iej <>Suzby wywiadowczej.

Vt’ślad za nim O. P, U. wysyła swoich wyi^ adowców: żyda 
Einhorna, „Wanię" i genialnego agenta Nr. 103, którego dotąd w 
pow.eśc. osłania mgła tajemnicy,

Good otrzym uje do pcmocy Frathera, attachć poselstwa an­
gielskiego, Dźawachowa i Suł anowa Ponadto z Londynu przez 
Rosję przyjeżdża agentka L S„ złotowłosa Joan, która grając rolę 
żony G loda. ma ułatwić mu pracę.

Good organizuje wyprawę do Baku w crlu zniszczenia so­
wieckich źródeł nafty. lesie gran-cznym przekradająca się urr-o 
jon- grupy wpadnja W zasadzkę, z której żywcem uchodzi tylko 
kilku ludzi. Guiie n in. Sułtani'r. Jest to -obota age-ta Nr tna. 
Kto nim jest? Joan przedstawia Goodowi dwie możliwości Świeżo 
przybyłego do Tęhemnu Anglika Freddiegc Downinga I Pisja..kę, 
Sonię' Nikolewą ,z którą utrzymuje stosunki towarzyskie. Good w 
łańcucha swych aziałań zamierza wycieczkę do Mesredu.

—  Wykończyłem go przed chwilą
Goodnwi zdawało sif, że słyszv bicie własnego serca „Co 

to miało znaczyć?"
Polak ponownie nachylił s.ę dc jego ucha.
—  Jeżeli nie chce pań, by zarżnięto pana. ,iak zwykłego 

warchlaka, to proszę natychmiast za mną iść!
—  Co, do diabła to v szystho zn uczy?  —  denerw ował się 

Good, ściskając mocniej strzelbę. Całn sprawa zai iemmała 
się coraz bardziej —  O jfdum warchlaku pan mówi?,

Borowski wzruszył ramionami.
—  Proszę ciszej, bo usłyszą! Mają pana tutaj zarżnąć, za­

strzelić, czy też po prostu rzucić tygrysowi na pożarcie. 
W  zasadzie wszystko jedno —  trzeba uciekać!

—  Kto mnie ma zarżnąć? Pan tutaj zarzyna!
—  Ja robię co do mnie należy. Ten strzelec był narzędziem 

spiskowców, nastających na pańskie życie. Trzeba go było 
usunąć! Na pana urządzono tutaj zasadzkę — rozumie pan? 
Nie ma czasu do stracenia. Tygrys może być już tuż! —  Ciąg­
nął Gooda za rękaw,

—  A  skądże ja  mam być pewny, że to właśnie nie wy ro­
bicie na mnie zasadzkę?

—  Na Bogal —  mruknął trochę głośniej Polak. — Złaź 
pan z tego drzewa, bo za nic nie ręczę!

Good przestał się namyślać. Coś r z e c zy w iś c ie  b jło  nie 
w  porządku. Ten człowiek nie zabijałby bez powodu, a Good 
dziwnie mu wierzył.

—  Jeszcze chwilę! —  wstrzymał Gooda Borowski. —  Po­
może mi pani

W zię li ostrełżnie zwłoki Strzelca, oparli je o pień drzewa 
i wsadzili do rąk sztucer. Na głowę nieboszczyka włożył Bo­
rowski hełm Gooda. i

—  la k  będzie dobrze, możemy schoduć!
Dopiero teraz Good zobaczył nóż tkwiący po rękojeść 

w plecach trupa, imitującego go obecnie na platformie. „Jak 
też ten Polak cicho umie się sprawiać" — pomyślał z uzna­
niem.

Jak koty zsunęli się na ziemię i  jak koty bez szelestu prze­
padli w gęstwinie.

—  Dokąd pan mnie prowadzi? —  spytał Good po paru 
minutach szaleńczego marszu wśród zwalonych pni, popląta­
nych iian i grząskiego mchu.

—  P r o s z ę  s ię  n ie  b a ć . T o  j u ż  s tą d  n ied alek o ,.

Równocześnie w tyle huknął strzał. Jeden, drugi... trzeci..
Borowski zatrzymał się i zaśmiał głośno.
—  W iwatujcie! Odyńca nie tak łatwo dopaść!
Pół godziny jeszcze maszerowali, nim znaleźli się znowu 

na jakiejś na pół zarosłej polanie, na której czerniły się kon­
tury szałasu.

—  Jesteśmy na miejscu —  odsapnął Polak, włażąc na 
czworakach do ciemnego wnętrza budowli. Po chwili zapło­
nął tam mały ogieniek.

Good rozłożył się na jakiejś wyłysiałej skórze i roztarł rę­
ce nad ogniem. Borowski siedział naprzeciw niego, rozgrze- 
bując patykiem popiół. Szukał czegoś.

—  No. mech się pan nareszcie wytłumaczy. Co to wszyst­
ko ni a znaczyć?

—  Co nagle, to po diable! — odparł Polak, wzruszając ra­
mionami. — Najpierw niech znajdę kartofle, później napije­
my się z pańskiego termosr aobrego whisky i wreszcie pój­
dziemy spać lub pogadamy o rzeczach obojętnych, a jutro 
rano wytłumaczę panu, a raczej pokażę, co to wszystko mia­
ło znaczyć Zgoda?

Good nie mógł się nie zgodzić. Miał do czynienia z dziw­
nym człowiekiem.

"Whisky i gorące kartofle smakovTały im nadzwyczajnie. 
Noc była chłodna, otulili się więc w leżące w szałasie derki 
i grzali ręce nad ogniem.

—  Aby pan tylko malarii me złapał. Małżonka imałaby do 
mnie słuszny żal.

Good uśmiechnął się.
—  Nie ma obawy-, malarię mam już od sześciu lat. Nowej 

nie złapię.
—  To coś tak jak i ja. Mnie wzięło pięć lat temu w Semi- 

reczju ua Syberii i Gd tego czasu nie daje mi ona spokoju.
(1). c . n .J .
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Jutro
E z e c h ie la  

t w. Leona

3 L A S m
rt-A rp W IELKI: O  f .  S „Carmen"

i  L. Vęlazquez.
T e a t r  NARODOW Y. .,H«rsztyń- 

•• i" Słowackiego z Solskim.
t e a t r  p o ls k i?  o  « .  8-ei „Pyg 

ŝilon”.
Te a t r  LETNI; O g. S-e] „Jutro 

™<«ziela".
TEA-R M AŁY; O g. 8-ei „U te. w 

Nohant1
TE ATR  N O W Y: Komedia p. t 

„Nagroda literacka".
TEATR t TENEUM: O g- 8-ej „Lu- 

na krze” .
TEhTR KAMERALNY: „Malier 

arwo“ , W niedzie.ę o godz. 4 pop, 
„Tajemnica lekarska'1.

TEATJ MALICKIEJ: O g. 8-e< ..Za- 
m ie m f

TE ATR  ROZMAITOŚCI (Chłodna 
A?), o g. Ł.i5 świetna komed’
. Wer i ,  Emil” . Ulgi azne

TEATR „8.15*' (Śniadeckich 5): 
„Taniec wczwcla*.
, TEATR 13 RZEOoW C a fe  CIuj) 
D6taraie przed: .awier-ia „Szopki Poli­
tycznej 'OS?-- Karpińskiego i Minkę- 
■“ 'jcza. Codziennie 1 przedstawieni c 
8.15.

TEATR  iYlELKA RLW IA  (Ks 
rowa). „Wiosenna parad* gwiazd” .

T I ATR S Z ŁO iN ) (Mfrnar-
*ka J). O f  7 „Trójka hultajska".

CYRhi :■ g. 8 15 i 5.30 4a-szy ciąg 
walk zapaśniczych.

ROSY/SKTE STUDIO DRAM A­
TYCZNE (Nowy Świat 19): „Oże­
nek".

Sensacyjny proces c zn iesław  en e

Czy dyrektor „A drii” lioszkowirz
b y ł  s z p i e g i e m  a u s t r i a c k i m * ?

Specyficzną sensację stanowi 
proces radcy Min Skarbu, Rado­
sława Slachowskiego i wyższego 
urzędnika Monopolu Tyton iowego 
literata j legionisty Kazim ierza 
Czyżowskiego, oskarżonego o nire 
sławienie żyda Moszkowicza, dy­
rektora nocnegw lokalu „A d r ia "  
w W arszaw ie". Proces ten budzi 
szczególne zainteresowanie t. zw. 
„e lity ", 7 pośród której rekrutują 1 
się Stali byw alcy „A d r ii" .  |

Jeden z tygodników zamieścił 
recenzję, krytykującą Hemara 
ja  ko autora przeróbki operetki 
„P ięknej H eleny". H eirarow i po­

stawiono zarzut, że robi on rekla­
mę M osskowiczowi, którego na­
zwano b. szpiclem austriackim  i 
handlarzem żywym  towarem . Dy­
rektor „A d r ii"  zdołał ustalić, że 
autorem recenzji był Kazim ierz 
Czyżowski, je go  zaś informatorem 
p. Radosław Stachowski.

Radca Stachowski oświadczył, 
że powtarzał wersje o Moszkowi- 
czu, jaką słyszał od swego ojca, 
który był plenipotentem hr. P o ­
tockiego M oszkowicz m iał mieć 
stosunki w w yw iadzie austriac- 
3dm i grozić ojcu Stachowskiego 
represjam i.

WYIWCRNE KRAWIECTWO HESKIE
Wykonuje długoletni pracownik pierwszorzędnych firn po cenach b. niskich
II. SZOLĘCKi M o k o t o w s k a  a a  c * m

2-jjic podwórze parter teł. 8 52-53

K t o  je s t  p P a g i a t o i e m ?
Zawikfony prcces o scenariusz ii linowy

7L A  Z> 3. O
Sobota, 10 kwietni*

6 30 p ieśń „Kiedy ranne wstają 
-orze*1 6.83 G mnastyka. 6.30 Muzy ■ 
ka tp łyiy). 7.23 „Pan informacji' 
"30  Mu-ykr (p łyty ). P 00 Auaycje 
dlQ szkół. U-3'J Audycja dU szkół: 
„Spir—Uj.n: piosenJsi’ ii.6 '1 Sygnał 
cząstj i Hejnał ; Krakową. (2.03 Ze 
pój Sterana naci.cji.x 12.oO „Skrryn 

ks rolnicze" 14.3C „Imienia’ Leop- 
żynlj.!" weflota audycja dia dzieci. 
15.00 Wiaaomośc. gospodarcze. .l5.15
Piosenki włos*1* 1 płyty >• I 6.0u Nas*.
•wgram 16.10 8ycit kUBur&lne bżo- 
«ey. ic  5 Wesele wspomnienia" — 
konetn s Krakowa. *7.<K Konceri so 
bitów. Mit z^słan Zuder (śpię’? ) i 
1 łet Chasyd — ikrzyi.-e ). 17.60
r'rzegląc wydawnictw 18.00 Pog 
uenka aktuaina 18.10 Przemów enie 
K i»r  Triki. Okręgowego Urzędu W

Na wokandzie Sadu Okręgowego 
znalazłv się dwa ciekawe piocesy łil- 
mowc. W  jednym z nich chodziło o 
zniesławienie reżysera Hulpeina, uży­
wającego oseudoidmu „Daiber , w 
drugin zaś o prawa auto-skie j r  ii|- 
mu -eligi jnego i „Ty. co w Ostrej świe­
cisz Erami'” . Obi* sprawy matą jed 
nak wspólne podłoże. Ziemianin z 
Wileńszezyzny, orialacz katolicki. 
Stefar NasM&r zawarł umowę z Hal- 
pernem - Dalhenetr na wyreżysi rowa- 
ni« Wlrnu p. t  „Orwony Ostrobram­
skie” , scenai lusz którego opracować 
miał reżyser. Pr wstąpiono do wyko­
nywania zdjęć Na-tet ir Jowiedzi; l się 
od swego znalomego Maurycego Kró­
la. że ..Dzwony Oi trobramskłe” są

ABC W LUBLINIE
W Lublin ie zaprenumerować mo­
żna „ A  B C“  lub naoj wać po je ­
dyncze eg7emp'a*ze pismn w 
Księgarni Polsk .ej fiew ic ltiegc , 
ul. Kapucyńska 1, te le fon  15-78.

Projekt reformy podatteu od siedzenia
musi uzyskać aprobatę 3 różnych mslancyj
Ns posiećzenii zaiząau Stow. re­

stauratorów w Warszaw t wysunięto* 
projekt retormy L z podac.u od słe 
dzenia w tym kierunku, ażeby od k a »  

Do rozprawy powołano kilku- dego rachunku powyżej |0 zł. poble-
dziesięci ii świadków. tac p. 10 gr. na ■unóusz P.acy w clą-

, - gu całego dnia v  drodze naklejania
prawm przficia.gnęlj się do l n, ]tpe^ cc pozwoliłoby na skasowi-

późnej nocy. i nie poboru ÓO groszy ód wszystkich

Konsumentów po godz. 12 w nocy jak 
to mr< miejsci obecnie.

Wniosen ten musi uzyskać aprobatę 
wainego zebrania członków? Stowa­
rzyszenia któn odbed/.ie sle 2( b. m.. 
a następnie centrali Sto* restaurato­
rów, kóra itwołann na 27 b. m.. a w 
końcu aprobab władz.

Kronika prowincjonalna
G D Y N I A  I L V B L 1K

POŻAR LASU L1KVJDACJA STRAJKU
W lesie koło Orłowa Morskiego z Trwający w Chełmie od kilku ty- 

bliżej nieznanych przyczyn wybuchł; godni strajk robotników TiijTiar- 
poż? , którj- przy pomocy m ejsco- ikich, 7cstc.ł w tych urrac,, ostatecz 
svej, zawodowej straży pożarnej po iie zlikwidowany. Strajkujący zgoda 
2 „'odzmach .ostał zgaszony. Właaze i li się na arbitrażowe załatwienie żą- 
prowadzą dochodzenie celem ustalę- Jań, po czym przystąpią do praey.,
nia przyczyn pożaru,

ROZV.‘ >T STRAŻY POŻARNEj 
Zawodowa straż pożarna w Gdyni 

otrzyma'a dla dwóch swych wozów 
motorowych odbiorniki radiowe na­
dawczo - odbiorcze 
K K 4 K Ł W

OCALM Y M ŁO D ZIE Ż ’
Pou hasłem „ocalmy r iłodzież" 

rozpoczęto 5 bm. w sali im. Koperni­
ka na Uniwersytecie Jag. w Krako­
wie cykl 4Ź wykładów dla inteli-

ŁWÓW
REKOLEKCJE K. S M. 

Staraniem lwowskiego okręg- K. 
S. M. odbyły się rekolekcje zamk nę- 
te w Don.u rekoleKcyjnym OO. óezt 
itow we I wowie. W  iekolek( >ach 
wzięło udział 255 członków KSM. 
Nauk uaziełat ks. Skuarzyk T. J, 

WYBUCH r a z u  
W  Kołomyi nastąpił zupełnie nie­

oczekiwanie gwałtowny vrvbuc/. ga­
zu w przewodach kanałowych na

gencji z zakresu współczesnych za- przestrzeni 150 m. w 4 miejscacb-
gadnień wychowania i opieki społecz­
nej.

DZIAŁALNOŚĆ 
TOW. DOBROCZYNNOŚCI

zwykłym plagiatem filmu pomysłu 
Króla o. l. ..Ave Haria” . Treść obu 
scenariuszów była identyczna na„et 
w najdrobniejszych szczegółoch Zie 
miar in zerwał więc ur owę z Ha per- 
nem i zwrócił się z koiel do Tadeusza 
Kończy .a, który napisał dla niego 
scenariusz p. L „ ł  y, co w Ostrej świe­
cisz RramJB” .

Niezwykli te orrypetle filmowo spo­
wodowały, że Halprrn zarzucił Nasfe­
terowi naruszenie jego praw autor­

skich- dowodząc, ic  film „Ty , co w 
>stre? świecisz. Bramie” jest niugia-

‘ em „Drwonów Ostrobramskich". Re
Lvf ;i zażąda! odszkodowani; w  wvso 
kości 50 tys. złotych, przyrzekają^ w 
razie wypłacenia pieniędzy wycofanie 
skargi Jednocześnie też Haipera 
wniósł sprawę do sądu przeciwko 
Krrlowl, zaizucaląc mu zniesławi śnie. 
Król bowi-in roi csłal do pra iy filmo­
wej oświadczenie, że skradziono mu 
scenariusz i ostrzega przed nabyciem 
„Dzwonów Ostrobramskich” .

Rozprawa zosUła przerwura, gdyz 
obie strony złożyły scenariusz* dla 
porównania ich z sobą.

Siła wybu.hu była tak znaczna- 3e 
powierzchnia rozerwana została a ka 
mienie ■“■yrzucone z taką siłą, i® 
wpadły do 7-kla*owej szkoły po­

ranni
Ostatnio Tov. Dobroczj-nnoóci roz- v.szeennej i zraniły tam kilku 

winęło działalność w zakresie utrzy- _ -
mywania niezamożnych starców w 
swoich domach. Obecnie pozostaje 
na utrzymaniu Towarzyitwa 260 
osób. Z tBj‘ liczby 125 osób. nic mają­
cych żaanych środków do życia, u- 
trzymuie Towarzystwo zupełnie bez­
płatnie.

ucz 
sa 4

Ul. Szymannwsk egu
Jak się dowiadujemy, na n a j­

bliższym posiedzeniu tymczaso­
wej Rady M iejsk ie j, zgłoszone 
mają być wnioski o uczczenie pa­
mięci zmarłegc kompozytora K a­
rola Szymanowskiego, jednego z 
najwybitn iejszych muzyków P o l­

ski.
Zamierzonymi jest nazwanie uh 

Jasnej im ieniom Karola Szyma­
nów skiego

I!

.. . ,  N i e z w y k ł e  z a ' ś c f g , w  „ A m e r y k a n c e "

Przedstawiciel!” robotników za 6.580 zł.
chcieli zlfkuridbwdć stralk w  „W arce

Liczm gusci* w  cukierni „Amery 
kanka”  (Złota róg Sosnowej^ byli 
onegdaj wi- izoiem świadkami mt- 
wykli g r -ujścia. 1 rzy jednym ze sto­

lików siedział" 3-ch mężczyzn prowa­
dząc szej tem rozmowę Po chwili je­
den z nich wyjął grubą kopertę i wrę­
czył biedzącemu cbok towarzyszowi

,2  J.T W _  Pomai. ( oznaiUR)_ ^  krótce potem z sąsiedniego stolika
I b jS Wiadomości sportowe. 8-25 
Monraa (płyty),. i8.50 Poga­
dał ka aktualna, 19.00 Audycja dla 
Polaków i& gTar'eą! „Barderj na 
maszt*. 19-3" „P'uskj Strauss — Le 
ipolc Lewandowski". Konreri w  wyk. 

Ork. F R. 20.00 Nowości iiteiackie. 
20 55 l  ogadanka aktualna 21.00 
Koncert mieezanj, 22 00 „Wesoła Sy- 
r e u  .Rozmówki zaLopiańbkie‘ 

22 40 Muzyko taneczna w wyk. M - 
ł « j  Jrk. T. R. z udziałem „Czwórki 
H»4mweJ“ .

W ARSZAW A I I  (MoKotów) 
la la  216,8 nr (Audycja próbna)
18.10 — 19.50 Muzyka popularna 

i rozrjwHowa (p łyty ). Proaram w g 
zapowiedzi.

N iedziela. 11 kwietnia

8-00 Sygnai 'zas- i pieań „Pod 
Twoią óbronę" 8-03 „Au„yc;a da  
w si": l. „Gazetka rolnicza” . 2 Mu­
zyka (p.zty), 3 „Dole ! niedole upra­
wy buraka cukrowego", pogadanka, 
j.' Muzyka (płyty) 9.00 Tri nsmisja 
rabeżersiwa i kościoła O. O, Ber­
nardynów w Wilnie Po nabożń^stwe 
oh godż lo-OC Muzyka (Dłyty) 10-45 
Koncert rozrywkowy (płyty). 11-57 
Sygna! czasi 1 hejnał z KjąkowaJ 
1R-03 Poranek muzyczny (z Kat er 
wic). U przerwie ok. gidz. 18-00] 
Pnegl^d teatialnv 14.00 Uroczptosc 
rezdąnu nagród uczestnikom biegu; 
rozstawnego kaszyn — Warszawa o| 
nagrodę Poisk.egc Radia. 14-JO ,R- 
di&wy abonent Siolicy Nr 100-000 
nrzed mikrofonem 14 30 -,Mi <.urskit 
V eśn: weselne z Okolic S ennicy, po- 
'yfa* Minskc - Mazowickj- 15-15 
*poi Harmonistów Wladvsł- K; zyń- 
s‘ -*g«Ó. 15.30 „Audycja ilr wai“ : 1-1 
„ lak zwiększuć wydajność naszych; 
sadów”  _  pogadunka 2 „Przegląd 
rynków p;oduKtow rolnycn" 3. „KuJ-j 
tura wsi to przyszmść Polski’ — pe- 
1 luaiik. 16 10 Muzyka leKku (piyty). 
16.3f, Uznowienie słuchowiska p t.: 
»Biedna riodość". Reżyscna Alek- 
sandra Węgierki. 17.00 „Podwieczo-|

wstało momentalnie 2-ch mężczyzn, 
którzy wyjęli rewolwery i z okrzykiem; 
,ręcr do góry i”  obrewidowaU owego 
mężczyznę, który ichowal kopertę uo 
kieszeni. Następnie cali towarzystwo 
opuściło szybkt cukiernię. N; ulicy, 
wsiedli do oczekującego aua i odje­
chali.

Z rrzmrowaazonych wywiadów, 
oKażah się co nasteouje: W  labryce 
oku;' budow'anvct o. f. „B  cia Lu- 
bert" sp. akc. w Marce już od kilku

tygodni trwa strajk ok<»!o 400 robotni­
ków.

Zarząd fabryki czynił wszelkie za­
biegi celem zlikwidowania srajku, lecz 
do porozumienie, z robotnikami nie do­
szło. Odpow edni moment starali się 
wykorzystać dwaj Szantażyści. Zgło­
sili się oni początkowo telefonicznie, 
a następnie osobiście da zarządu fa­
bryki 'Złota 34), oświadczając dyrek 
torow. Jerzemu Lub artów, te jako, 
rzekomi przedstawiciele Związku Me­
talowców, mogą pr*.y zypić się do 
zlikwidowania strajku Jednak zarrzó 
fabryki będzie musiał ponieść koszty 
w sumie 8.000 zł

J f

Dyr, Luber* w  zasadzie zgodził się, 
lecz pfzyrzejtł dać jeszcz* konkretną 
odpowiedź, po porozumieniu się 1 
zarodem tabryki.

Ostatecznie targ w targ „przedst* 
wiciele”  zgodzili się na sumę S.50C 
zł. Dyr. Lubert zawiuai-mił o powyi- 
szym szantażu odnośne wladzt pnll- 
cyjne, uprzednio, t j. przed spotka­
niem się w cukierni wynotował nume­
ry banknotów. Aresztowanych szant? 
źystrw przev ieziono do urzędu śled­
czego. Do protokulu załączono koper­
tę. «awleiającą 6.500 zł. gotówką. —  
Nazwiska aresztowanych przestępców, 
re względu na toczące się jeszcze 
śledztwo, narazie nie podajemy.

II  B o m b a
w OfWKkU

ii

w tzwan ek rano przed „omem 
Lhaima Krnigsbergs przy ul. Kupiec- 
ęaej n 7 w 'Jtwotku _nai--ztono butei 
kę, w^pjenionp j; kimś proszkiem. Po- 
windo-mona o znalez.emu bomby poli­
cja, ustaliła, zt w outelce znajdowała 
się siarka z plrskicm.

Wieczorem policja zatrzymała Mie­
czysława Graig era kierownik, k ia 
Stronnictwa N rodowego w  Otw» 
ku, prawdonodobnie w związku z tą 
sprawą.

iH M B H H U U n D B B a H 3 9 G M i

L E K A R Z E  \

U E M L i W  SElll
F E K Y R  - iutwi isau!
'ikui P.iyrDilBietłBiuj „w  A T U  R A  

Al. scurha 8, M l. S58-6®
PP. Urzędnikom ulgi—kuratje ryczallawei

V rek
PŁUCA

Przy mikrofonie”  —  transmisja]
5,/*^ hotelu „Bristol". [9-00 „Z  źy- 

° rze8zkowe-“  _  szkic literaci j 
ly-20 Muzyk* ,-igielska (piyty) 20-20 
•rąnsm .akonczeni* meczu piikar- 

„Warszawiank?" — „Cracn-i 
~  0 mistrzostwo L !g! ora? Wic- 

ofnosei Jpr-rtowc z« wszystkich Roz- 
*  ’śn p h. 20-40 Przegląd politycz-
:i) ’- 21-Ou „Ztoty mops”    kumedia
Wytyczna według st*,ego wodew!Iu. 
314L Piesn. węg -rsk.e. 22-10 Ork.e- 
•Jtr* wilBlBć*. >3 .00 ,Mu?” k taneczna 
Jwtyk,

SPECJALNA PRZrCH 
d la  C H C R Y £ H

PORADNIA W RAZ 7 PRZEŚWIE­
TLENIEM  Marszałkowska 48, 

ttl. 9.00-09, 10— 1 i 3— 7.

POMOC LE C Z N ICZA 

AKUSZERKA KWIEC ŃSKA
przyjmuje Panie, "dzieia porad.

O G L ( t S Z G K l &  D R J -  riWe

niów. Zwłaszcza ciężej 
uczniowie.

P O M O R Z E
S PA L I SIE M' ŁÓŻKU 

W  Wielu pod Mroczą zajęła się 
od świecy pościel na łóżku, na któ­
rym spał Jan Gałczyński. Nieszczę­
śliwy opłonął na miejscu

KURii SZYPOWCOWY 
W  „Szwajcarii Kr^zubskie--', w 

wiosce Gostomie pow. kartuskiego,

czego w prowincji Kiang -  Si proi. 
Chang - F l - Liang wraz z małżon­
ką- P-of, Chang - Fu - Liang przy 
poparciu L igi Naród >w zajmuje się 
tadanicm w poszczególnych krajach 
europejskich metod pracy organiza- 
cyj rolniczych.

KRED YT NA ROBOTY 
Śląska rad-* wojev ódzka uchwali­

ła podwyższyć dotację na rzecz ślą- 
-kieg Funduszu Drogowego na rok 
J ^ -S S  o milion zł (kwota ta bę- 
ozie zużyria ns roboty drogow* w po 
wiatach jcatowickim, -ybnickim, świę 
tochbwskim, lublinieckim. tamogó:r- 
Kldrr., pszczyńskim, bielskim i  cie- 
szyńskim-

POŁĄCZYĆ M'. HAJ JITK I 
l  CHOKZOWFM 

Liczne * rganizac.c polskie w  W iel 
kich Hajdukach uchwaliły na zaora­
niu w szcząć akc.”  L-elem przyłącze-; 
nia Wielkich Hajduk dc Chorzowa. 
Przygotowano odpowiedni memoriał, 
z którym prezesi ważniejszych rwiąz 
ków udadzą się do woj. Grażyński er­
go. Sprawa ta ma być p-sedrmotem 
rozważań Sejmu Śląskiego.
WILNO

STRAJK N A  KOBCTACH 
Wybuchł strajk na robotach pub­

licznych w  Wilnie, prowadzonych z 
l.reaytów Funduszu Pracy. Strajk 
objął ponac1 5(X osób. Rob itnicy żą­
dają pracy na akord 1 zwyzki ptac 

WYJAZD ROBOTNIKÓW 
ROLNYCH

Wyjazd robotników rolnych na ro-
odbędzie się otwarcie wiosenni go Kur boty do Łotwy już się rozpoczął. W
su szybowcowego w kategorii A i E . 
Kurs trwać bęaz.o trzy tygodnie i 
przeznac ony będzie dla szkolenia 
kadr instruktorskich.
POLESIE

SPĘD KONT 
W  zm iązku z Ogólnokrajową wy­

stawą Koni w Lublinie Poleski Zwią­
zek Hodowców Kord organizuje w 
dniach od 9— 14 bm. spędy kom, na 
których inspektor Zwią::-ku ustań 
materiał wystawowy,

ŚMIERĆ POD SAMOCHODEM

tych dniach wyjechała z Wilna pierw 
sza pariis robotników w ilości ponac’ 
J00 osób.

z e  z w , k a p ł a n ó w
Dnia 7 kwietnia odbyło się w  W il­

nie toczjip v alne zebranie Związku 
Kapiai.ów Unita- pod prze wodnic t- 
twen ks, o.ziek. Hipolita Bojurań- 
ca W  r. 1936 Unita: posiadało 421
cztońków.
W O Ł Y Ń

Sh k l /N IE  WYW ROTOWCA 
Jan Zadwórpy wywrotowiec stanął

Na podwórzu domu w Brześciu zo- przed Sądem Okręgotrym w Łucku 
stało przejechane na śmierć przez którj i_izał go. ta pri/należność
saftiofiłićd ciężarowy 7-lętnie dziecko 
Yói Aieazińskiego, kelner^.

STANISŁAW ÓW
i i  BRZY MI P04ĄR 

W  Połszor-cach pow. Rohatyn wy­
buchł ogromny poza . Spłonęło ' 20 
Ciomó-k. Porno* przybyła z Burszty, 
na i  Rohatyna, a następria rów­
nież ze Stanisławowa,
SLĄSK

EGZOTYCZNY GOsĆ
Przez dwa dni bawił na Śląsmi dy­

rektor Instytutu Badawczo .  Pwolni-

do KPZU na 6 lat wnęzieni„, k za us. 
ło-.anii zabójstwa, posterunkowego 
PP. na l(i la*- więzienia Jako łączny 
wymiar kaow Sąd wym erzył Zadwor 
nemu karę 10 la. więzienia -  pozba' 
wieniem praw nu lat 10. k

OSTROŻNIE 7 PRO N IA  
9-cio le - ii Rmnon Jerzy Zloch 

-sam we Włodzimierzu bawiąc aię 
strzelaniem z fl iweru do wron, po 
strzelił swego 8-mio letniego brata 

ma w  pierś, którego w stanie cięż- 
- n  umieszczono w  szpitalu v e

V E B IL ■ B  N; jkorzystnlej t*abyć można w firmie
b  W . K U C H A R S K I,  N-Swla 16
L i  — - róg AL ż-go Maja —  

Firma eg-ystuje od 1908 roku

Kronika poznańsJca
ODDZIAŁ „ A B C "  POZIM : 27 GRUDNIA 2

MEBLE

A.A.) O K A Z J A - M E B L l
Firma chrześcijańska „J. ClĘżKOW 
S K r  ’ Ia. Ir.ech  .iu yży  12 — M -  
wy świat 39. _  Pierwsze i ródło!
— Właar a wytwórnia! — Pokoje 
komplety oj 80" dc lóOO zł. Gsoinety
— Stołowe — Sypialnie —  Kluby — 
Pokoje —  uniwetsalne —  kombino­
wane. —  Pojedyńcze sztuki. —  Dót 
godne rozplaty —  Bezpłatne porady.
— Projekt-- „M nętrz” . Nowy Świal 39. 
Plac Trzech Krzyży 12.

M P R I F  solidne, gotów-
■ ką, ratar i. Sypialń’ *, sto-
Iowo, salony, gaLinety kredensy, 
szafy, tapczany, otomany Praco-'.- 
-ie stoi irsko - tapicerukie. Wrzecian, 
Hoża 16.

Mebl* solidne własnego wyrobu go. 
tówką, rotami najtaniej poi ca 

Zakrzewski Jasna 18.

R 0 2 N E

A. WYTWÓRNIA EIFLlZNY 
S. CL5'£WSK!
poleca bieliznę: damską, męską,
dziec.nną, pościelową, piżamy, t» n- 
stónosze i pasy brzuszne. Firma ist- 
nieje ud 1912 r. 10 proc. rabatu dla 
okaziciela nin. ogłoszenia. Sprzedaż 
detaliczna I hurtowa.

FORD - FIAT części zamienne 
antesori- sam bo­

dowe TECHNOSKŁa D ChOYZSUl
Warszawa, Trębacka 10, teł. 297-91.

Firanki, story, samodziały regionalne. 
Ceny najniższe. K. Stanuzewski. 

Marszałkowska 79 m. 55.

MATERIAŁY BUDOWLANE

M T t l l  C wykwintne, wybór wielki 
n L G L L  poleca RADELlCkl, Nowy 
Świat 30„ óg Pierackiego. Okazyjni 
zamiany Koszykowa 67 podwórzu

T A P H  A fJ Y  tl4Teniczn0 tapicer- 
l A r L Ł N N I  jkie nowoczesne, fo 
tele klubowo wyrób własny poleca 
H. Bielawski, Zielna 17, front

Tapczany tapicerskie 
włisrego wyrobu,

higieniczne,
UC6„  ___   odświeżanie

mebli. Pracownia Stolarsko-Ttpicer- 
-ka I-Iar;an Pliszka, Marszałkow­
ska 46, tel. 701-97.

NAUKA I WYCHOWANIE

KRUJO medelowa.ua, czyciu wyu­
czają gruntownie Kursy 

Ireny Piesko, Nowogrodzka 26, *U- 
sująr ma Ciytemieseb ABC apocjl*'

CHMIELNA 43 £rz£ Marszałkopski*] nt  ulgi, Lapisy. „cU e a n ie ,

.GOłKUW8ET0N0WNIA
Warszawa, Solec 78, tel, 9.89-74. 
Płyty. Krawfżiiiki. Kręgi. Rui>. Słu­
py. Tralki. Wazony. Kule. Miski-Ko 
rvtka ściekowe. Cegła. Pustaki. O- 
grodzenia betonowe pełne, ażurowe. 

Tarasy. Osadniki. Baseny i  t  p.

POSADY
A M I

ZAOFIAROWANE
J ak ntrzymat pracę? Zwrócić się do 

Admimstrac, „AB ( " ,  Warszawa, 
Al. Jerozolimskie 3a. Ogłoszenia c 
poszukiwaniu i zaofiarowaniu pracj 
umieszczamy z ustępstwem 50 "tiroc. 
U vvypadkach uzasadnionych bez­
płatnie.

r r j i f i r ó ż u i
samolotem

z Ty.
TEATRY

1LATR  WIF.LK1- „Ptasznik 
roli.*

T l R POLSKI „Odzie diabeł nie
może” . -

TEAT«> NOWY:: „Profesja pani
W am en". „

K IN A
SLOlŃCL: „Dypkmmtyczna żona
ŚWIT: „Brutal"
JWIAZDA: „Barbara RadziwUlów 

ua‘‘.
CORSO: „Ostatni sygnał" i Męż­

czyźni w nubezp(ecznvm wieku’ .
KINO TCf OŚWIATOWE „Za 

chwilę szczęścia".
RLNAISSANCE: „Bnharerowie Sy­

biru".
APOLLO: „Duma kamellowa”.
1ĘCŻA Wilda; —W . Z  § ńie wy. 

lądował
WILSONA: „Wojna w królestwie 

walca".
>FlNKg: „Dwie jrw le ".
MFTRCtPOLIS: „Dama kamellowa"
-jLCiRfA. „Skowranek” .
TijCZA - L&zarz: „San Franci»ko“ . 

/M IA N F  W ZARZApZff 
ZW Ł4ZKL OFICEROW Kf ZŁRWY

Walne zet-^arii- poznańskiego Kola 
Związku Oficerów rezerwy wybrało 
na miejsce dotychczasowego prezesa 
posła Jozna Głowackiego, p. por Se­
weryna Kalamajfkiego sęaziegc- Są- 
di Okręgowego (h, s ).
NOWV ZARZAD OKRĘGU P O L  

CZFRWONFGC KR7Y7A
W skład nowego zarządu okręgu 

poznańskiego P  O  K, weszli - p

stwo wydawnicze, Drukarni: i Księ­
garnia św. Wojciecha oiiarowalc-
P<Mski ;mu Czerw onemu Krzyżowi
czierolóżkoyzy samochód sanitar­
ny. (h. s.).

SESJA SEJMIKI 
W o j e w ó d z k ie g o  

V( dniu l i  kwietni: rozooczn.e Kię 
doroczna sesja SejmrKu Wojewódz­
kiego w Pornamu dla uchwalenia
proj-Ktu budżeiu samorządu wielko- 
poiskipg" (h. s.).

0107 ' M I POZAP 
W Rogolnikach. w folwarku, naie- 

zącyn do b. wice - wojewody po­
znańskiego j wiceministra rolnictwa 
R ogiera Raczyńskiego wybuchł po­
żar. niszcząc trzy olbrzymie stare dę- 
oy rogolnickie o średnicy 2 m., które 
i osły obok zabudoy ań folwarcznych. 
Straty materialne wynoszą przeszło 
lOO.Oot zł-

NADUŻYCIA PREZESA 
Tadeusz Leszczyński, b. kierownik 

klubu urzędniczego w Poznaniu i b. 
prere: związku urzędników państ­
wowych został aresztow-any w związ 
ku z wykryciem nadużyć na siKOcę 
wspomnianego klubu.

IX KONCERT SYMFONICZNY 
Ciekawy pragram kćmeerfu p*d 

kierunk.er 1 Feliksa Nowowiejskiego 
obejmował szer-g utworów muzyki 
wspelczeąnej F->za uwerturą z „Fie 
t- za.i zarowanego" Mozaria i t on 
certu fortepianowego c - mol! Lcetnc- 
vena us’vszeliśmv trzy utwory kom- 
pazytorów współczesnych: RousseFa 
IV symfonię (pierwsze wykonanie w

prof dr Jurasz, dyr. U ybieralski, dr. j Polsce) dziele o typowej di tego
Roernlfl noe W / „  L'I 1. —____ ___1 ___   I • - ,Begale, dyr. Winieicz, dr. Kiedacz, dr. 
Meissner, ks. dr. Mazurkiewicz, dr 
Borszrzewski, Zofia Życnlmska. prof. 
cjr Gantkowsta, dr Babiak i kpt. dr 
Gertz. Vi; związku z zatargiem z Za­
rządem Głównym P. C. K  w sprawie 
subwencji na budowę szkoły piełęg 
niarstwa vz Poznaniu uchwalono re­
zolucję domagającą się satysfakcji 
zs niewłaściwy i ohyazający - m li­
stów, wystosowanych przez Zarząd 
Główny do Zarządu Okięgu. Nadto 
potępiono metody biurokratyczne w 
pracy społecznej, (h. s.).

DAR DRI K A R M  I KSIĘGARNI 
SVy W u K IEC KA

N^w jiŁsze polsLs £rzeds.jb*Qi-[wpg(

kompozytora malowniczości w nastro 
jacl- oraz barwności brzrmenij, Mo. 
rawskiego, poemat symfoniczny „Uia- 
smycne” do tekstu Edgara Poe 1 Kon­
cert na erkiestrę smyczkową poznań­
skiego kompozytora Kasse' ia Utwór 
ten o ZMpełnif nowoczesnej fakturze 
ctchuje jędrna tematyka i bogactwo 
pomysłów rytmicznych. Piarustk?, me­
ksykańska p. \ngel:ca Morales w  
koncercre beeihoverowskiin przedsta­
wiła się jawo ciojrzała o poważnych 
aspiracjach aóystka i zbie alą zaś,u- 
żon* Oklaski Orkiestra frezowana dc- 
śv ladczońą lęką dobrze usposobńne- 
go dyrygenta na .frnojŁoid  me łjrt*
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Komedia n!etnterwencjl

S a m o lo ty  i M ia ty  o w m c U e
zasilsjg baz przer*y czerwona armie

btftWł Sżamp

ta u n iśa  z Wołynia
surowo ukarani

Sąd Okręgowy w RĆ w nem ska­
rał za przynależność do P om. 
Partii Zachodniej U krainy: Da­
w ida Hapończyka na 10 lat w ię ­
zienia, Paw ła Karpiuka i Aleksan 
dra Szewczuka po 6 lat, Nowaka 
i W łastuka po 6 i pół lat, A l. 
Krawczuka na 4 lata’  w ięzienia z 
pozbawieniem praw  na la t 10. P o ­
nadto skazani zostali bracia Brm- 
darowie, jeden na rok, dtugi na 
8 m iesięcy w ięzien ia.

Płoną domy żydowskie
Żydowski „N asz P rzeg ląd " do­

nosi :

W e wsi pon Łochowem wśród 
nocy podpalono trzy domy żydow­
skie i mykwę. W szystkie cztery 
budymci padły pastwą płomieni. 
Lokatorzy, zamieszkali w  tych 
domach, zostali w  porę przebu­
dzeni przez sąsiada-chrześcijani- 
na. który p ierw szy zauważył o- 
gień. Dzięki temu obeszło się bez 
o fia r  w  ludziach. P o lic ja  w dro­
żyła  w- te j sprawie dochodzenie

RZÓM. 8. 4. „G iornale dTtalra" 
ogłasza artykuł V irg in io  Gardy 
o sow ieckich dostawach wojsko­
wych dla H iszpanii.

Po 20-tym lutego nadal przy­
bywają do H iszpanii rzekomi o- 
chotnicy sowieccy, których m ie j­
scem koncentracji jes t Paryż, Tu 
luza i M arsylia. W  ciągu ostat­
n iej dekady lutego przeszło g ra ­
nicę hiszpańską w  P^rthuse 150 
o f cerów  regu larnej arm ii so­
w ieckiej, przeznaczonych do szko 
lenia brygad międzynarodowych. 
W  pierwszych dniach marca 
przybyło drogą lądową do A l- 
mansa 50 dział sowieckich. W  o- 
kresie od 1 do 20 marca przyby­
ło do H iszpanii drogą pow ietrz­
ną 10 sowieckich samolotów my­
śliwskich typu Gorlcj, a równo­
cześnie sygnakzowano z M ałej 
A z ji rychły w yjazd  105 sow iec­
kich płatowców bombardujących 
z załogą 210 p ilotów  szkolonych 
od 3 m iesięcy w  sowietach. 4 sa­
moloty sow ieckie typu A N T  6 
wylądowały w  Kbely na lotnisku 
pod Pragą czeską, a w  parę dni 
później w ystartowały z  lotniska 
pod Tąborem  w raz z  10 samolo­
tami czechosłowackim i do H isz­
panii.

Fakt ten, zauważa „G iornale 
dT ta lia " —  jes t wyrazem  przy­
jaznych stosunków, w ytw orzo­
nych pomiędzy Moskwą a Pragą 
dzięki paktowi czesko-sovrieckie- 
mu.

Sowieckie transporty morskie 
idą przeważnie z Sewastopola 
przez Odessę, gdzie zabieraja

żywność i surowce. Dziennik wy­
mienia 13 okrętów  hiszpańskich, 
które w  okresie od 27 lutego do 
7 kwietnia przew iodły % portów  
rosyjskich do portów  hiszpuń 
skich oprócz am unicji 220 tan­
ków, 245 armat, 26 samolotów i 
130 samochudńw-

W  porcie Barcelony znajduje 
się 6 sowieckich łodzi podwoa 
nych, podczas gdy dwa małe krą­
żowniki „G ero im a" i „P ro fiu - 
tern“  w raz z 4 torpedowcami o- 
ezekują w  portach czarnomor- 
skeh sygnału, ażeby przepij nąć 
Bosfor, udając się do Hiszpanii..

Posiedzenie organizacyjne
K o m is ji  K o n tro li Cen

W czwartek pod "rzewodni-twem 
podsekretarza stanu Wincentego Ja­
strzębskiego odbyło się pierwsze po­
siedzenie komisji kontroli cen, powo­
łanej przy prezesie rady ministrów.

W  skład komisji wchodzą przed­
stawiciele ministrów: spraw we­
wnętrznych, spraw wojskowych, skar 
hu, rolnictwa j reform rolnvch, przi 
mysłu i handlu, komunikacji, opieki 
społecznej orai dyrektor biura eko­
nomicznego prezydmm rady mini. 
strow p. Poniatowskim.

Na posiedzeniu po załatwieniu spraw

natury organizac; jnej > przydzielono 
poszczególnym człmkom kojniśji o» 
pracowanie zagadnień oraz wnio­
sków, dotyczących cen artykułów,
posiadających znaczenie dla a j planu 
inwestycyjnego, b) Kosztów u trzy-
man-a. c) budżetów pubócznych. N *  
posiedzeniu omowiono również spra­
wę współdziałania ster gospodw •
tzycli i  komisją.

W  związku z powj ższym naier» 
oczekiwać, że w dmacb najbl-ższych 
przewodnicząc} komisji odb >dzi* sze­
reg konferencji z poszczególnymi or­
ganizacjami gospodarczym'.

N o w y  rok szko ln y ptid zn?kiem  chacsu

Żółwie tempo m Ministerstwa W .R.iO.P.
s ta w ia  w  t i u m r . 1 s y tu a c ji n a u c z y c ie ls tw o  i m ł o d z i e ż

W obec zb liżającego się ku koń- W  specjalnie trudnej sytuacj' sie pod znakiem króla Ćwieczka
cowi roku szkolnego, uwagę kół znajdzie się nauczycielstwo dwóch albo min. Świętosłav7skiego. To

Fotworiw z&roftoiarz
s k a z a n y  na k a r ą  ś m e r c i

CZĘSTO CH O W A, 8.4. W  dniu 
dz'siejszym  Sąd Okręgowy rozpo­
znawał sprawę 36*letoiego Anto­
n iego Gapy ze wsi Bugaj, który w 
dtu 23 października 33 r, podstęp­
nie zwabił do swego m.eszkania 
przeieodnego przez w ieś w łościa­
nina z pow. radomszczańskiego, 
60-letniego Adama Jachimczaka i 
zamordowawszy go kilku uderze­
niami siekiery, zw łoki zakopał w  
polu.

W  ł oku dochodzenia w  spraw ie 
zabójstwa Jachimczaka w yszło na 
Jaw, że Gapa w  lutym 1933 r. za

nauczycielskich i rodziców  zaj* 
muje sprawa zorganizowania w  
myśl zasad nowego ustroju szkol­
nictwa liceów ogólnokształcą­
cych. W  roku bieżącym wieloty* 
sięczne zastępy m łodzieży o trzy ­
mają tak zwaną „małą m aturę" i | 
bedą musiały decydować się o 
wyborze tego lub innego typu 
szkół licealnych.

Mimo, że n>ewiele czasu pozo- 
słało już do zakończenia roku 
szkolnego cała sprawa pozostaje 
jeszcze: w  sferach projektów. U* 
stalono zaledwie, że mają pow ­
stać cztery typy szkół licealnych 
z dwuletnim  programem naucza­
n ia: licea humanistyczne, klasy* 
czne, przyrodniczo-matematyczne 
i matematyczne. Natom iast nie­
wiadomo dotychcza* w  jakich 
m iejscowościach, jak ie typy li* 
ceów powstaną. Co do W arszawy 
to można snuć tylko przypuszcze­
nia, że wszystkie wym ienione ) ;- 
cea będą tu reprezentowane.

Poszczególne szkoły starają 
się, aby przy  każdej z nich pow* 

mordował swą kochankę, Helenę stało liceum. Mimo jednak sta 
Plutównę oraz je j  dwuletniego j rdń sprawa ta rtie .z°s fa ła  jeszcze 
pyna, Ryszarda. Ponadto Gapa od- j zdecydowana i żaden z  dyrekto

wyższych klas gimnazjalnych, 
które z  tytułu zniesienia tych 
klas otrzym a wymówienia, a n ie­
wiadomo jeszcze czy, kiedy J 
gdzie zostanie zaangażowane do 
szkół licealnych

M inisterstwo W yznań R elig ij* 
nych zdaje łudzić się, że „jakoś

zresztą na jedno wychodzi.
* «  *

Ostatnio ukazało się rozporzą­
dzenie M in isterstwa Ośv’ iaty, 
dotyczące organ izacji klas liceów  
nowego typu.

W  każdej k lasie będzie 20— 40 
uczniów. F rorioc ja  w  liceach do-

to będzie" Trzeba jednak stw ier- j puszczalną będzie tylko w  razie 
dzić, że przyszłość nie przedsta- lzyskania w  klasie I-ej, w  końcu 
v ia się różowo. Program y nau* :oku wszystkich stopni conaj- 
ezania me są jeszcze zatw ierdzo- i mniej dostatecznych z przedraio- 
ne i istn ie je  obawa, że program y tów  obowiązkowych 
liceów  matematycznych i mate­
matyczno < przyrodniczych będą 
przez pedagogów 1 praktykę zdy­
skwalifikowane całkowiciel

Odrębne licea pedagogiczne

składać się będą z trzech klas o 
kursie rocznym W iek uczniów 
wahać się może od 16 do 20 lat. 
Zorganizowane będą przy liceach 
pedagogicznych specjalne . ćw i- 
czeone szkoły, w  których kandy 
daci na nauczycieli odbywać bę­
dą praktykę. Szkoły te stanowić 
będą normalne szkoły powszech­
ne, w których praKtykować będą 
przyszli nauczyciele.

Natom iast snrawy programów 
licealnych i rozm ieszczenia l i ­
ceów nie zostały dotąd, jak  o 
tym powyżej p iszem y uregulowa­
ne.

P r o g r a m  „m s ^ e j m a tu r y
Min. W . R. i O.

l>

powiadał z  art. 203 k. k. za n ie­
moralne czyny,, względem 13-let- 
n ie j córki.

Przedstaw iciel oskarżenia pu­
blicznego w  przt-món ieniu swyn 
przypomniał też, że w  r. 1922 cs 
harżony skazany był za dezercję j 
z wojska.

Sąd po dłuższej naradzie, uznał 
Anton iego Gapę winnym inkrvmi 
nonanych mu czynów i skazał go 
na karę śmierci.

rów  szkój nie ma danych co do 
ilości nlezbędnego personelu pe* 
dagogicznego na rok przyszły, a 
wobec tego nie może nawet my­
śleć o ułożeniu budżetu szkoły

Niewesoło przedstaw ia się rów- aulamin t. zw. „malej matury". Egra
nież sprawa podręczników. Któż ilńny końcowe w gimnazjach, idby
może bowiem opracować podręcz* wa< » fe będa rok rocznie w owoch
mit k o rr rrnsrraTnY sos*ałv u' r‘ninach: w  styczmu —  lutvm i maju mit, skoro p rogram y  m e  zo*taf _  c zen m . prTtl* państwowymi komi-
jeszcze zatwierdzone. Nauczyciel- siami.
stwo jes t pesym istycznie usposo-, Program małej matury składa się z 
bione, co do organ izacji nowego "raminówj piśmiennych z języka pol- 
)v _ ,  szkól i Sa.ego, lacmy, obcego jeżyka nowo

. ; . [ żyl "ego 1 tnrirmatyki. zaś egzam ny
na jgorsze  jest to, że zarowno poza wyże) wymienionymi przeć

m łodzież kończąca obecnie czwar* n kitami: z religii, historii, geografii.
te klasy gimnazjum nowego typu 
jak  j nauczycielstwo dwóch o 
statnieh klas gim nazjów starego 
typu pozostaje w  zupełnej' nie­
pewności ju tra  z powodu opóź* 
nienia prac programowych w  
M inisterstw ie 

N ow y rok szkoiny w  naszym 
szkolnictwie średnim zapowiada

Diologii fizyki i cnemii, oraz zajęć 
praktycznych. Stopień niedostateczny

F opracowało re- j z jęZyga polskiego na egzaminie piś­
miennym. pow oduje niedopuszczenie 
do egzammów ustnych, jak również 
dwa stopnie niedostateczne z innych 
przedmiotów.

Świadectwo „malej matury" opa 
trzone będzie fotogra ia absolwenta a 
wśród danych personalnych figurować 
będzii także nib-yka wyznania. Eg 
zamin gimnazjalny możn* składać nar 
wyżej 3 razv. zaś w wyjątkowych wy 
padkach dcpuszczal-ym bedre przy­
stąpienie do egzaminu po raz czwarty 
za zezwoleniem kuratorium

Staiostwa effzymafy polecenie
„ięf> cn a k(s cij wysiąpień antyżydowskich

W a | r »  A n g l i i
l s z s lo n y m  f a b r e m  z

LO N D F N , 8.1. (A T E ) .  Eskadr;- 
samolotów angielskich rozpoczę* 
łw bombardowanie terytoriów  
objętych powstaniem, na którego 
czele etoi „szalony fa k ir  z Ip i“ . 
Fow-stanie objęło okręgi położone 
na północno - zachodriej gran icy 
Indyj —  w  W aziristan ie. Ataki 
pow ietrzna trw a ły  dzień i noc 
niemal jcz przerwy. Ogółem

zrzucono kilka ton bomb i innego 
materiału wybuchowego. Oddzia­
ły  fak ira  z Ip i ukryły się w  prze­
łęczach skał. Dotychczas nie zdo­
łano ustalić roznrarów  zniszcze­
nia, spowodowanego bombardo* 
wdaniem. Głównym celem samolo­
tów  angielskich jest dolina 
Schaktu-

Zbrodnicza sekta w  Japonii
z a m o r d o w a ł a  500 osób

T O K IO , 8.4. Pismo „N isz i N i- 
ss i" donosi z Soeul w  Koyei o 
wykryciu ta.,nej sekty pod nazwą 
Ku*Hu-Ku-Ky-0. która ma za so­
bą działalność znaczoną krw a­
w ym ’’ ofiaram i.

0 . R . P .  „ B u r z a "
na defiladzie koronacylne)

Ze źródeł o fic ja lnych  dowia­
dujemy się, że na m iędzynarodo­
wą defiladę okrętów  wojennych, 
która.odbędzie się w  ramach uro­
czystości z okazji koronacji króla 
A n g lii Jerzego V I-go  w  Spithead 
został wyznaczony 0. R. P. „B u ­
rza".

  ’ *

Niepom yślne horoskopy
k on feren c ji  c u k * a * e l

LO N D Y N , 8. 4 Jak się w;, da­
je, m iędzynarodowej kon ferencji 
cukrowej grozi kryzys i ewen­
tualność niepowodzenia.

Jak zwykle na tego rodzaju 
międzynarodowych konferencjach 
każdy z krajów  produkujących i 
eksportujących cukier, żąda dla 
siebie jaknajw iększego kontyn­

gentu, Gdyby wszystkie te zada­
nia zsumować, to wymagane 
przez kra je przydzia ły  rynku 
przewyższyłyby znacznie św iato­
we zapotrzebowanie cukru.

Ponadto niektóre 2 krajów  pro­
dukujących nie chcą w ogóle zgo­
dzić się na ograniczenie ekspor­
tu, pragnąc zachować wolną rę ­
kę

Naczeln ik  wydziału bezpieczeń­
stwa w ojew ództw a warszawskie*

ostry bojkot sklepów.
N acztlm k  Czekalski powiad«-

go Czekalski p rzy ją ł delegację ir-ł delegację, że. wszystkie staro< 
związku drobnych kupców żydów- stwa otrzym ały zarządzenie ener- 
skich, która przedstaw iła mu sy -1 giczneg® t ę p ie n i  wystąpień dn- 
tuację drobnych kupców żydów *, tyżydowskich i aresztowania ag i. 
skich w  m iejscowościach podwar- ( tatorów  pikietujących sklepy, 
szawskich. gdzie prowadzony jest

Transatlantyki powietrzne
na szlaku Londyn —  New Jork

W ojska gen. Mela
pod m u ra m i D u ra n g o

Klub ten wym ordował w ciągu 
ostatnich 6 lat 500 ludzi.

Zarzucano sieć na młode łaane 
dziewczęta, które skłaniano do 
nierządu, po czym sprzedawano 
je  jako niewolnice.

W ładze w ykryły  masowy grób, 
m ieszczący 150 o fia r  te j sekty. 
00 trupów  znaleziono w  maso­
wym grobie niedaleko św iętej gó* 
ry koło Soeul.

Członkowie tego klubu poza 
tj m nam awiali farm erów  do 
sprzedaży swych m ajątków i w rę ­
czania pieniędzy klubowi, aby w 
ten sposób zabezpieczyć sobie 
szczęśliwy byt na tamtym świę­
cie.

17 członków te j sekty a reszto: 
wano i obecnie są oni badani 
przez policję.

P E R F IG N A N , 8. 4. W  dniu 
dzisiejszym  znajdują się wojska 
gen. Mola w odległości strzału 
karabinowego od Durango w  kie­
runku którego posuwały się mo­
zolnie k ilom etr za kilometrem.

Jakolw iek baskijczycy oświad­
czają, że wstrzym ali ofensywę 
przeciwnika na Im iach S ierra 
Corbea i S ierra Arnboto oraz 
Oohandiano i Aram oyana, ośwind 
czenia te nie wydają się prawdo­
podobne ze względu, że wojska 
powstańcze za jęły wzgórza Btsa- 
dura i M urieta oraz nadzwyczaj

ważne strategiczne w zgórza Ur- 
ąuiela. W ym ienione w zgórza  sta­
nowią klucz do pozycji obronnych 
Durango 

W ojska powstańcze oicupily za­
jęc ie  Urrjmela i w/górz, położo­
nych na zachód od Corbea ciężki­
mi stratami, które spowodowali 
baskijczycy, ukiyei w zahmach 
gófskicn  i zaopritra-oi w duże ,io- 
sci karabinów maszynowych. 
Wskutek za jęcia wyżyny Urrjuie- 
Ia, Baskowie jimuszeni zostali do 
ewakuacji leżącej nieopodal m iej­
scowości U rąuiela.

Ządema lohotników „Andaluzji
z e s ł a ł y  u w zg lę d n io n e

T rw ający od dwuch dni strajk 
na terenie kopalni „A nda lu zja " 
w  Brzezinach Śląbkich, został 
całkow icie zlikw idowany. W  w y­
niku rozmów, przeprowadzonych 
pom iędzy dyrekcją kopalni, a

przedstaw ic ie lam i robotników w 
obecności Kom isarza Demobili- 
zacyjnego dyrekcja przyjęła więk 
szość żądań, wysuniętych przez 
strajkujących, wskutek czego 
praca została podjęta dzisiaj

W A S Z Y N G T O N , 8. 4. Zakoń­
czono tu rokowania pomiędzy An 
glią, Irlandią, Kanadą : Stanam 
Zjednoczonym, w  sprawie zorga­
nizowania transatlantyckiej ko­
munikacji pow ietrznej pomiędzy 
Anglią  a Stanami Zjednoczony 
mi.

Próbne loty nad A tlan tyk itm  
mają rozpocząć się w  najbliższym  
czasie. Sądzą powszechnie, że 
lo ty  bedą się odbywały dwa razy

tygodniowo. Samoloty amerykań­
skie będą startowały z Nowego 
Jorku oraz lądowały w  Londynie, 
zatrzym ując się po drodze w  
Botwood na Now ej Ziemi i Nord 
Harińour Grace oraz w  Irland ii.

L ;nia brytyjska będzii odby­
wała loty na tej samej trasie. —  
W  zim ie komunikacja będzie się 
odbywaia arogą południową przez 
Bermudy i Azory.

Jeszcze  jedna
Bfui okratyczna nadbudówka

będzie „ożywiać" zemlsra^ący handel
Izba Przemysłowo - Handlowa w 

Warszawie zgłosiła na terenie Zwią­
zki: Izb projekt powołania do życia 
Instytutu Badań i Organizacji Han­
dlu, jnotvwując to w następńjacy czesnyoh 
sposób. i techniki

struktury poszczególnych gałęzi han­
dlu, badanie ogólnych, społecznych, 
prawnych i ekonomicznych warun­
ków rozwoju handlu, hadanie nnwo- 

ibrm organizacyjnych i 
handlu oraz przystosował

,   nośei ich do warunków i petrzebW  r. ub. utworzono mięazysamo- , ,. , r
rządowa komisję handlu wewnątrz- =- up praktyczna . orga
nego, której Prace nad ustaleń m n zaCy nych i ;.styU iu  przewiduje m
zasau orgamzacji handlu wewnątrz- . u^ omlf ńe' poraa^ ctwa ^  za-
nego w Polsce są w pełnym toku. , . kt l • . „ . . . „ „ „ u
rehm Instytutu jest intensyfikacja J”  “ iębiẐ
prac n-omi j .  ̂ wanie wskaźników przeciętnych ko-

Pod względem. organizacyj., yrr. sztów własnych, pomoc w organizo- 
Instytut stanowić ma stowirzyszer ie waniu zbiorowych torm handlu, or- 
utworzone przez sam orząv: prze- ?amzację wznrowni, techniki han-
mysłowo - handlowy oraz, r< miczy : (]iu< poraanictwo w powyższym za- 
cenralne organizacje kupieckie. kresie, opracowywanie i pubhkowa-

Wadlug programu prac Instyiutu nie monografij branżowych, przed- 
ao zadań naukowo - teoretycznych siębiorstw handlowych i biograj3 
tej placówki należałoby badanie kupieckich
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